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nosfupilo w dniu wczorajszym w Eondunie. 
jtfti^pafttfii pv%m&«*m$W: Potëkà, f&wiety, fâummma, t u r c j a . 

Śzwsia. Jifêanistan. £&twm i & t o r a i a . 
Londyn. 3 lipca. 

Prowadzone od 10 dni w Londynie 
negocjacje o zawarcie porozumienia 
regionalnego dotyczącego definicji na
pastnika w których Polska brała wy
bitny udział w osobie swego delegata 
przy Lidze Narodów min. Raczyńskie
go zakończone zostały dziś o godz. 18 
formalnem podpisaniem następującej 
konwencji: Jego Królewska Mość Król 
Afganistanu, prezydent republiki łotew
skiej, prezydent republiki estońskiej, J-
cesarska Mość Szach Perski. Prezydent 
Republiki Polskiej, J. K. Mość Król Ru-
munji. prezydent republiki tureckiej o-
raz i centralny komitet wykonawczy Z. 
S. S' R.. pragnąc wzmocnić pomiędzy 
ich krajami pokój konstatują- że pakt 
Brlanda — Kelloga którego oni wszy
scy są sygnatariuszami zabrania wszel
kiej agresji, uważając w Interesie wza
jemnego bezpieczeństwa określenia w 
sposób dokładny agresji celem zapobie
żenia wszelkim pretekstom uprawniają
cym ją, stwierdzając że wszystkie pań
stwa mają równe prawa do bezpie
czeństwa i obrony swoich terytoriów, 1 
do rozwijania swych instytucji, pragnąc 
zapobiec wszelkim narodom nienaru
szalność terytorjów ich krajów, uważa
jąc w interesie ich krajów za celowe 
wprowadzić postanowienie definiujące 
agresje, w oczekiwaniu że postanowie
nia te staną się powszechnemi, zdecy
dowały w tym celu zawarcie niniej
szej konwencji i autoryzowanie swych 
przedstawicieli, którzy podpisali niniej
sze zobowiązanie. 

1) każda ze stron 'zobowiązuje się w 
stosunkach wzajemnych przyjąć z dn. 
wejścia w życie konwencji definicję 
agresji jaka została wyjaśniona komisji 
dla spraw bezpieczeństwa na konferen
cji rozbrojeniowej (raport Politisa) w 

raporcie delegacji sowieckiej, 
2) Za napastnika w konflikcie mię

dzynarodowym uznane zostanie to pań
stwo, które p ierwsze Dopełni jeden z 
następujących c z ynów : 1) ogłosi dekla
racje wojny wobec innego państwa. 2) 
podejmie inwazje przy użyciu siły zbrój 
uej lądowej, morskiej lub napowietrz
nej nawet bez deklaracji wojny na te
rytorium innych państw-

3) podejmie b l o k a d ę morską 
wybrzeża lub portów innych państw. 4) 
UDZIELI POPARCIA UZBROJONYM 
BANDOM. KTÓRE WEDRĄ SIĘ NA 
TERYTORJUM PAŃSTWA. LUB TEŻ 
ODMÓWIĄ PODJĘCIA NA WŁASNA 
REKE WSZELKICH BĘDĄCYCH W 
JEGO MOCY ŚRODKÓW REPRESJI 
PRZECIWKO WSPOMNIANYM BAN
DOM. 

Pośrednictwo Polski 
p o m s e c i i i j R u m u n j q o S o w i e t a m i . Londyn, 3 lipca. (PAT.) 

Król rumuński Karol w uznaniu za
sług położonych przez stałego delegata 
Polski przy Lidze Narodów- min. Ra
czyńskiego dokoła doprowadzenia do 
podpisania konwencji o określeniu na
pastnika, w której dzięki min. Raczyń
skiemu ułatwione zostało uczestnicze
nie również Rumunii, udekorował min. 

Raczyńskiego Wielką Wstęgą Korony 
Rumuńskiej, wyrażając mu jednocześ
nie za pośrednictwem min. spraw zagra 
nicznych Titulescu swe uznanie dla u-
miejetnie przez min. Raczyńskiego 

1 PRZEPROWADZONEJ MEDJACJI DY 
1 PLOMATYCZNEJ MIEDZY RZĄDAMI 
\ RUMUN JI A Z . S, S. R. 

Utrwalenie pokoju na Wschodzie 
g ł ó w n y m c e l e m z a w a r t e g o p a l c r f a -

Warszawa, 3 lipca. (PAT.) 
Podpisana dnia 3 b. m. w Londynie przez Polskę, Afganistan, Estonie, Łot

wę, Persie, Rumunię, Turcje i Z. S. S. R. konwencja, określająca pojęcie na
pastnika jest dalszem posunięciem po linii politycznej, która od paktu Kelloga 
poprzez układy o nieagresji zmierza do utrwalenia pokoju na Wschodzie Euro. 

"ropy. 
Ze względu na węzły sojuszu łączące Polskę z Rumunia, jednocześnie pod

pisanie konwencji przez Polskę. Rumunię i Z. S. S. R. musi być uważane za fakt 
pomyślny. 

Zarazem oplnja polska powita niewątpliwie przychylnie podpis obok 
państw, 7. któreml zawarła pakt o nieagresji podpis Turcji, z którą łączą nas 
dawne węzły przyjaźni, Konwencja nie zagraża w niczem Interesom państw 
trzecich i pozostaje otwarta dla Finlandji, której rząd ze względu na wybory 
parlamentarne nie mógł zająć decydującego stanowiska. 

3) Względy natury wojskowej czy 
ekonomiczne] lub innej nie mogą słu
żyć za usprawiedliwienie agresji prze
widzianej w artykule drugim, (wypadki 
przykładowe zawarte w aneksach). 

5) Niniejsza konwencja sporządzona 
tyfikowana przez układające się strony 
stosownie do ustawodawstwa odpowie
dnich krajów instrukcje ratyfikowane 
przez każdą ze stron zostaną złożone 
rządowi Sowietów-

Z chwilą złożenia instrukcji rządowi 
Z- S. R. R. nowa konwencja wcjuzie w 
życie między układającemi sie strona
mi. Każde złożone instrumenta ratyfika
cyjne będą niezwłocznie notyfikowane 
przez rząd Z S. S. R. svgnatarjuszom 
niniejszej konwencji. 

5) Ninejsza konwencja sporządzona 
została i podpisana w dziewięciu egzem 
plarzach. przyczem każda ż układają
cych się stron otrzymała jeden egzem
plarz. 

Następują podpisy: Imieniem Afgani
stanu min. oświaty Ali Mohammed Han, 
imieniem Estonji poseł w Londynie Ka-
leas, Łotwy — min. spraw zagranicz
nych Salnais, Persji — charge d'affai
res pos. Fatollah Chan Auri Esfandiari, 
imieniem Rzplitej Polskiej, stały delegat 
przy Lidze Narodów min. Raczyński, 
im. Rumunji min spr. zagr. Titulescu. 
imieniem Turcji m. s. z. Tewfik Ruszdi 
Bey. i imieniem Z. S. S R. komisarz lu
dowy spraw zagranicznych Litwinow. 

Podpisanie konwencji i złożenie na 
niej podpisów przez pełnomocników 
nastąpito w gmachu ambasady sowiec
kiej w Londynie pod przewodnictwem 
Litwinowa. 

Do konwencji dołączono aneksy o-
kreślające szczegółowo pojęcie agresji, 
zgodne z aneksami raportu Politisa. 

Roosevelt odrzucił wszelkie propozycje państw o 
P r e z y d e n t S t a n ó w Z j e d n o c z o n y c h r a d z i p a ń s t w o m 

ż y ł y b u d ż e t y i... płaciły długi. 

złote! wilucie. 
aby z r ó w n o w a -

Londyn, 3 lipca. 
Dziś rano sekretarz stanu Hul! ogło

sił deklarację Stanów Zjednoczonych, 
wyjaśniającą stosunek rządu do propo
nowanych międzynarodowych zarzą
dzeń monetarnych. 

Przy tej sposobności Hull zaznaczył, 
iż czyni to w charakterze sekretarza 
stanu, nie zaś delegata amerykańskiego, 
ponieważ delegacja amerykańska nigdy 
nie posiadała uprawnień co do propo
nowanych zarządzeń, które podlegają 
kompetencji władz skarbowych. 

Londyn, 3 lipca. 
Deklaracja Roosevelta głosi, co na

stępuje: uważałbym za katastrofę, rów
noznaczną z tragedją światową, gdyby 
wielka konferencja międzynarodowa, 
zwołana w celu osiągnięcia bardziej re
alnej i stałej stabilizacji finansowej oraz 
zapewnienia większej pomyślności sze
rokim masom we wszystkich krajach 

zeszła na manowce z powodu zgoła 
sztucznych i mających li tylko aktualne 
znaczenie propozycyj kilku narodów, 
dotyczących kursów walut. Tego ro
dzaju postępowanie wskazuje na szcze
gólny brak wyczucia proporcji i nie
możności uświadomienia sobie najważ
niejszych celów, dla jakich konferencja 
została zwołana-

Nie chcę przypuszczać, aby upiera
nie się przy tern stanowisku mogło u-
sprawiedliwiać kontynuowanie kardy
nalnych błędów gospodarczych, wywo
łujących ogromną depresję na całym 
świecie. Świat nie może być zbyt dłu
go wprowadzany w bład przez iluzje, 
dotyczące konieczności czasowej i 
sztucznej stabilizacji kursów walut ja
kiegokolwiek kraju. 

Uzdrowienie wewnętrznego systemu 
gospodarczego t:otcdvńczego narodu 
przyczyni sic Isrdztei do lęgu własne

go dobrobytu niż kurs jego własnej wa
luty, lub stosunek te] waluty do walut 
innych państw. Zrównoważenie budże
tu państwowego oraz możność pokry
wania swych zobowiązań dłużniczych 
posiada kapitalne znaczenie dla utrzy
mania ostateczne] równowagi gospodar
cze]. 

Podjęliśmy próbę odstąpienia od wa
lut narodowych, celem dania tym walu
tom pewnej ciągłej wartości nabywczej 
któraby nie podlegała zbyt wielkim wa
haniom i była przystosowana do potrzeb 
cywilizacji współczesnej. 

Chcemy w ten sposób zastąpić stare 
fetysze, czyli t. zw. bankierów między
narodowych. Chcę być szczery Stany 
Zjednoczone poszukują i pragną znaleźć 
w najbliższej przyszłości takiego dola
ra, który 1 w następnym pokoleniu bę
dzie Doiiadał tę sama silę nabywczą 1 
zdolność płatniczą. Ten sposób postę

powania da większe korzyści innym 
narodom, niż kurs ustabilizowany na 
podstawie funta i franka na przeciąg 
jednego lub dwuch miesięcy. 

Naszym zasadniczym celem jest sta
ła stabilizacja walut wszystkich państw-

Złoto, lub złoto i srebro łącznie mo
gą stanowić w dalszym ciągu pokrycie 
pieniądza. 

NIE NADESZŁA JESZCZE CHWILA 
PODZIAŁU REZERW ZŁOTA. Gdy 
świat skoordynuje swoją politykę, a 
większość państw będzie miała zrów
noważone budżety, wówczas możemy 
dyskutować nad lepszym podziałem re
zerw złota i srebra na świecie. 

Uzdrowienie handlu światowego nie 
polega na czasowe] stabilizacji walut-

Konferencja została zwołana dla u-
lepszenia zasadniczych niedomagań go
spodarczych świata i nie należy konfe
rencji tej nadawać innego kierunkiu. 
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W A L U T Y Z Ł O T E R U N A ? 
A t a k S t a n ó w Z j e d n o c z o n y c h narazee o d p a r t y , — A n g i j a o g ł o s i w ł a s n a 

deklarację w a l u t o w ą , g d y ż nie chce z a d z i e r a ć z A m e r y k ą . 
V ' - . ' J -ł f . _ _ /r\ 1 T \ I . I r * * 
Londyn, 3 lipca. (PAT.) 

Agencja Reutera dowiaduje się, że 
deklaracja państw o walucie złotej sta 
nowiąca odpowiedź na deklarację Hulia 
będzie ogłoszona jak tylko zostanie pod 
pisana przez delegata Włoch min. Junga 
który wyjechał do Londonderry w celu 
nawiązania kontaktu z eskadra włoska. 

Agencja Reutera donosi, że deklara
cja paristw o walucie złotej jest jasno 
sformułowana i krótka: składa się ona 
z dwucli paragrafów. 

Londyn, 3 lipca. (PAT. ) 
W wywiadzie z przedstawicielem 

agencji Reutera prezydent banku holen 
derskicgo Trip oświadczył, że grupa 
państw europejskich o walucie złotej o-
peruje połowa całego światowego zapa 
su złota. Jeżeli członkowie tej grupy 
będą działać zgodnie, nic im nie grozi, 
dopóki sami zachowają spokój. 

Oświadczenie Tripa jest komentowa 
ne jako zwrot w opinji państw o walu
cie złotej pragnących ratować swoją sy 
tuację. 

Londyn, 3 lipca. (PAT. ) 
Ogłoszono tu deklarację państw o wa 

lucie złotej. 
Deklaracja zawiera życzenie, aby 

banki centralne powyższych państw po 
zostawały w kontakcie celem skutecz
nej realizacji programu. 

Deklarację podpisały: Belgia. Fran
cja, Holandja, Włochy, Polska 1 Szwaj
caria. 

Paryż, 3 lipca. (PAT). . 
W związku z ukazaniem się w pra-

sie zagranicznej wiadomości, że Fran 
cja wycofa się z konferencji londyńs
kiej, jeżeli konferencja ta nie da do 
dnia 15 lipca konkretnych rezultatów, 

agencja Havasa stwierdza, że wiado
mości te są zupełnie bezpodstawne. 

Z drugiej strony koła urzędowe 
francuskfe zaprzeczają pogłoskom o 

Xiaucxuciet p r e e m a w J a do dzieci— tafc ołtreślaf^ 
od.nowvie.dz (ftaoseveita. 

LONDYN, 3 liepa. (PAT) . 
Deiklaracja Roosevelta została przy

jęta przez konferencję londyńską z u-
czuciem rozczarowania. 

Wielu delegatów wyraża pogląd że 
deklaracja nie przyczyni się do popra
wy sytuacji i że utrzymana jest w to
nie przemowy nauczyciela do dzieci. 

Washington, 3 liepa. ( P A T ) . 
Niektóre koła amerykańskie przyję

ły deklarację Roosevelta z dużem zdzi
wieniem jako jaskrawy nacjonalizm i 
przepojoną dążeniem do izolacji. Po
jawiają się poglądy że Stany Zjedno
czone nie powinny pouczać innych 
państw, ponieważ ich własna waluta 
jest daleka od równowagi, 

możliwości odwołania delegacji francu
skiej z Londynu. 

Londyn, 3 lipca (PAT). 
Z kół angielskich oświadczają, że 

podpisanie przez Anglję deklaracji 
państw złotego parytetu, w razie odrzu
cenia jej przez prezydenta Roosevelta, 
jest niemożliwe. 

SolidaryzoA». nie się akcją państw 
złotego parytetu przez poJpisanie przez 
nią deklaracji bez prezydenta RooseveI-
ta byłoby równoznaczne z zerwaniem 
stosunków ze Stanami. 

Wielka Brytanja musi liczyć się rów
nież z dominjami, np. z Kanadą, która 
pod względem walutowym związana jest 
z dolarem. Anglja pójdzie prawdopodob 
nie drogą odrębną i jeżeli do kompromi
su nie dojdzie, ogłosi własną deklarację 

Eskadra włoska w porcie angielskim 
c z e k a na ustalenie się p o g o d y . — S t a r t d o d a l s z e g o 

lotu m a nastąpeć w dniu d z i s i e j s z y m . 

A r e s z t o w a n i e d y r e k 
t o r ó w k o p a l ń 

ks. D o n e r s m a r c k a . 
Katowice, 3 lipca. 

W związku z unieruchomieniem ko
palń Donersmarck i szybów Bluchera 
w Boguszowicach. które zostało doko
nane w dn. 1 lipca z naruszeniem przepi 
sów demobilizacyjnych aresztowany 
został na wniosek prokuratora sądu o-
kręgowego w Katowicach w dniu 3 lip
ca genralny dyrektor kopalń i hut księ 
cia Donersmarcka Oskar Vogt, naczel
ny dyrektor techniczny tychże zakładów 
Brunon Burek, inspektor kopalni Do
nersmarck Maks Bressler, i insp. kopalń 
szybów Bluchera Pawła Steubnera. 

Wskutek unieruchomienia powyż
szych kopalń pracę utraciło półtora ty
siąca robotników. 

P o l a k d e l e g a t e m 
Ligi N a r o d ó w w Chinach. 

Genewa, 3 lipca. (PAT) . 
Rada Ligi Narodów rozpatrzyła dziś 

pismo min. skarbu chińskiego w któ-
rem rząd chiński prosi o mianowanie 
reprezentanta Ligi Narodów, celem sko 
ordynowania prac ekspertów wysła
nych do Chin. 

W kolach genewskich przewiduje 
się że wysłannikiem Ligi zostanie mia
nowany polak dr. Reichman. dyr. sek
cji higjeny Ligi Narodów. Dr. Reich
man kilkakrotnie udawał się w ostat-
nich latach do Chin. gdzie zajmował się 

miał początkowo nastąpić wczoraj wie 
czorem, zostało spowodowane między 
innemi niedostateczną ilością paliwa-

Eskadra przelecieć ma z London
derry do Reykjawiku. stolicy Islandji. 

Załoga eskadry włoskiej składa 

tragiczną katastrofą, która wydarzyła 
się podczas wodowania w porcie Am
sterdamu. 

Z niewyjaśnionej dotychczas przy
czyny wywrócił się przy uderzeniu o 

Londyn, 3 lipca. 
Przybyła wczoraj w południe do 

Londonderry eskadra 24 hydroplanów 
włoskich, lecących pod dowództwem 
minstra lotnictwa gen. Balbo z Rzymu 
przez Atlantyk do Chicago, znajduje się 
w pełnej gotowości do odlotu. 

Wedle projektu start eskadry nastą
pić miał w dniu dzisiejszym. Na krótko 
przed północą gen. Balbo oświadczył, 
że termin startu ustalony będzie dopie
ro w dniu dzisiejszym rano. w zależno
ści od warunków atmosferycznych. 

Rano po przyjęciu biuletynów me
teorologicznych gen. Balbo wydał de- • pierwszycn etapów rajdu. Ifista Josio doznali powikłanych złamań 
cyzję odraczającą start do jutra rana- Pierwsze dwa etapy gigantycznego}rąk i nóg. Umieszczono ich również w 

Odłożenie startu do Islandji, który I lotu eskadry włoskiej zaznaczyły 'się I szpitalu w Amsterdamie. 

Wojna gospodarcza anglo-sowiecka 
z o s t a ł a o s t a t e c z n i e z l i k w i d o w a n a . - I n ż y n i e r o w i e a n g i e l s c y 

p r z e j e c h a l i w c z o r a j p r z e z P o l s k ę w d r o d z e d o L o n d y n u . 

się i fale jeden z samolotów, pilotowany 
z 96 ludzi. Na powitanie lotników przy- przez kpt. Balbini i por. Novell^ 
był samolotem do Londonderry amba- Mechanik Ugo Ouintavalle^gponiosl 
sador włoski w Londynie Grandi, który ś m i e r ć na miejscu. Drugi m e c h a n i k wy-
złożył gen. Balbo gratulacje {szedł bez szwanku. Komenda^ ^łatow-

Ż Rzymu nadeszła na ręce ministra;ca kpt- Balbini doznał wstrząsu^ .mózgu 
Balbo depesza od Musoliniego. w któ- i w stanie ciężkim przewieziono go do 
rej ,.11 Duce" wyraża swe zadowolenie szpitala w Amsterdamie, 
z powodu pomyślnego odbycia dwu Por. pilot Noyelli oraz radjotelegra-
pierwszych etapów rajdu-

Moskwa, 3 lipca. (PAT. ) |\vi i Thorntonowi towarzyszył od Mos 
Ogłoszone zostało rozporządzenie kwy konsul angielski Rapp, który po 

komisarza ludowego handlu Rozenhol--żegnał się z nimi w Stołpcach i następ 
za, zawieszające zarządzenia retorsyj-' nym pociągiem powrócił do Moskwy, 
ne wobec Anglji. dotyczące zakazu za- 1 Władze sowieckie wypuściły byłych 

portale poza granice Związku Sowiec
kiego, ponieważ sowiecki wymiar spra 
wiedliwo.ści ma na ceki nie wywieranie 
zemsty, lec? uniemożliwienie występ
nej działalności. Pisma w całej rozciąg-

mówień i okupów na rynku angielskim.; więźniów bez konwoju z Moskw? i ni ! ^ 
kontraktowania okrętów, ograniczeń przeprowadziły rewizji ich bagaży podtrzymują słuszność oskarżenia 
tranzyt. wych i korzystania statków so Obaj inżynierowie odmówili dzienni P W inżynierom angielskim I okre 
wiecki:h / portów W. Brytanii 

Trzymiesięczna wojna gospodarcza 
pomiędzy W. Brytanią a ZSRR została 
tern samem zlikwidowana. 

Stołpce, 3 lipca. (PAT. ) 

karzorri jakichkolwiek wyjaśnień o p r zepa la wyrok jako srrawledliwy. „Izwie-
życiach swych w ZSRR. 

Moskwa, 3 lipca. (PAT.) 
Cała prasa sowiecka żywo komentu 

je zdjęcie embargo angielskiego na to-
Dzisiaj o godzinie 13,15 przyjechali, wary sowieckie, uważając tę decyzję 

pociągiem pośpiesznym z Moskwy do 
Stołpców na granicę polską pp. Macdo-
nald i Thornton, którzy, jak wiadomo, 
w słynnym procesie inżynierów angiel 
skich w Moskwie skazani zostali na 2 
i 3 lata więzienia. 

W rezultacie rokowań angielsko-so-
wieckich dwaj obywatele angielscy zo
stali wypuszczeni na wolność po 2 i pół 
miesięcznym pobycie w wiezieniu. 

stja" piszą dalej, że im prędzej Anglja 
zrezygnuje / polityki gróźb, tern stosun 
ki angielsko - sowieckie będą lepsze i 
bardziej przyjazne Witając decyzję rzą 
du angielskiego, opinia sowiecka winna 
pamiętać, iż kola reakcyjne mają tam 
wielki wpływ i swych antysowieckich 
planów nie porzuciły. Cofnięcie embar
go przez Anglję oznacza zwycięstwo o-
bopólnych interesów gospodarcz., jest 

ków angielskich i 

zagadnieniami służby zdrowia i higieny 1, , . N a P°witanlc icli do Stołpców przy 
1 byli przedstawiciele 

C z y w r z e ś n i o w a s e s j a 
Ligi N a r o d ó w będzie o d r o c z o n a . 

Genewa, 3 lipca. (PAT ) . 
Rada Ligi Narodów zajmowała się 

na wniosek kilku państw sprawą od
roczenia sesji Ligi, której terminem jest 
25 wrześni;'.. Rada Ligi Narodów za-
decydowa': przedłożenie propozycji 
odroczenir spsii wsystkim państwom 
należącym do Ligi Narodów i postąpi 
zgodnie z wolą wszystkich państw. 

D o m o c 

n W e d n i e i s z y m 

za poważny sukces polityczny ZSRR. 
„Izwiestja" z' naciskiem podkreślają, że 
wszelkie próby nieliczenia się z suwe
rennością Związki! Sowieckiego są zgń 
ry skazane na niepowodzenie. Nadzieje 
angielskie, że embargo stworzy dla So- . 
wietów trudności finansowe w wyko- t e z urazem P ° r a z k ; > konserwatystów. 
Haniu zobowiązań wobec Innych państw „Za liiduslijali/.acju' oświadcza, że 
nie ziściły sie, bowiem ZSRR pokrył proces inżynierów był wykorzystany 

, swoje straty na innych rynkach, stosu- przez zaciętych wrogów ZSRR w celu 
'jąc zarządzenia retorsyjne. Zawiodły urzeczywistnienia całkowitego zerwa-

szeregu dzienni-, podobnie rachuby na pogorszenie się nia pomiędzy Angljr, i ZSRR. mającego 
i ageucyj oraz kilku fo ' stosunków między Z5RR a innemi pan- być preludium do krucjaty antysowiec 

tografów prasowych. Kilku dziennika-, stwami. Obecnie, gdy Anglja zaniecha- klej. łlmb. • okazało się jednak kijem 
rzy angielskich przyjechało aeroplanu-.ła gróźb, rząd sowiecki mógł wystąpić o dwuch końcach. Pismo podkreśla, że 
mi. Dwa samoloty przyleciały z Londy-1przed CKW ZSRR o zamianę inżynio- zawiodły rachuby polityki angielskiej 

- jeden z Berlina. Pp. Macdonaldo- Irom angielskim kary więzienia na de- nu pogorszenie się stosunków sowiecko 

amen, kańskich. Przeciwnie Ameryka 
rozszerza stosunki handlowe z ZSRR, 
zaś tendencje do finansowania handlu z 
Sowietami zapomocą kredytów dadzą 
się zauważyć we Francji, Polsce. Cze
chosłowacji I Szwecji. Sowieckie moż-wp9oca le je SO p r o c . goi&wBcc*. 

Washington, 3 liepa. (PAT) . 
Financial Reconstruction Coorpora-

tion zapowiada wydanie szeregowi to
warzystw zaliczek gotówkowych, w 
celu sfinalizowania sprzedaży okolc 
80.000 bel bawełny dla Rosji Sowiec
kiej. 

Zaliczki te, będą zabezpieczone bo

nami organizacji handlowej sowieckiej | uwosci importowe, zademonstrowane 
w Stanach Zjednoczonych' oproeento- .Pr/.ez Litwinowa w Londynie pokazały 
wanemi w wysokości 5 procent i gwa-
rantowanemi przez sowiecki bank 
państwowy. 30 procent całkowitej na
leżności Sowiety pokryć mają gotówką 
przy wysyłce transportu bawełny. 

Anglji. jakich korzyści pozbawia jej u-
trzymanie embarga. 

Pismo zaznacza, że sowieckim ko
łom gospodarczym zależy na pomyśl-
netn ? t ! '"P7rł\v:!.i'u rokowań o nowy 
traktat handlów y. 

http://od.nowvie.dz


Ml 184 
Str. 3 

P r z e d s t a w i c i e l e senatu g d a ń s k i e g o o ś w i a d c z y l i , iż obecne traktaty, 
na których opiera się W o l n e Miasto, są nietykalne. 

(frez. (Rausifkninś i d r . Greiser zostali przyięci na speijatnei 
a u d i e n c j i przez 3. Prezydenta (Rzetzypospotiteh 
Warszawa, 3 lipca (PAT). I P 0 « , , ^ . - * 1-= • 
Warszawa, 3 lipca (PAT). 

Dziś o godz. 9 min. 45 przybyli do War 
szawy, prezydent senatu gdańskiego dr. 
Rauschning oraz wiceprezydent i senator 
spraw wewnętrznych dr. Greiser, tudzież 
radca dr. Foerber i radca dr. Baum i se
kretarz Streiser, 

Przedstawicielom senatu gdańskiego 
towarzyszył w drodze referent komisar
iatu generalnego Tarnowski. Na przy
jęcie gości, dworzec główny udekorowa
no flagami gdańskiemi. 

Na dworcu ustawiła się warta hono
rowa. 

W zastępstwie nieobecnego premjera 
powitał gości na dworcu min. p. i h. dr. 
Zarzycki, podsekretarz stanu Doleżal, 
dyr. protokułu dyplomatycznego Romer, 
dyr. Dębiński, konsul gen. R. P. w Gdań
sku dr. Pape oraz wielu innych. 

Po powitaniu, goście gdańscy odje
chali samochodami, pod flagą prezyden
ta senatu, do hotelu Europejskiego. 

W chwili przyjazdu gości warta 
przed komendą miasta sprezentowała 
broń, przed hotelem zaciągnięto podwój 
ny posterunek wojskowy. 

Ò'k&'QZ. 12 w południe prezydent se 
natu -w.fri. Gdańska Rauschning wicepre 
zydeht dr. Greiser, starszy radca dr. 
Ferber i radca dr. Blume oraz sekretarz 
p. Steiter udali się w towarzystwie na
czelników Łubieńskiego i Warchałow-
skiego z M. S. Z. na Zamek na audjen-
cję do Pana Prezydenta Rz. P. Na Zam
ku w sali Mirowskiej pluton z fanfara
mi oddał gościom hpnory. ... 

W sali Canaletta gości gdańskich 

J P , r rej.yde?t oczekiwał przybyłych; ministrów wizytę panu ministrowi skar 
mlSri a u d ] e n c ] , 0 n a , n e j w otoczeniu ko- bu prof. Zawadzkiemu, zastępującemu 
msarza generalnego R. P. w Gdańsku, nieobecnego nana premjera. 
min 1 apee, szefa kancelarji cywilnej; O godz. 13-ej złożyli wizytę p. mi
ar, nełczynskiego oraz członkgw swe- nistrowi spraw zagranicznych Becko-
go^domu cywilnego 1 workowego. ; wi, poczem podejmowani byli przez nie 

Po przywitaniu przez pana Prezyden 
ta dr. Rauschninga i przedstawieniu 
przez tego ostatniego osób ze swej świ
ty, pan Prezydent zaprosił prezydenta 
Rauschninga I wiceprezydenta Grelsera 
do dawnej sypialni królewskiej na roz
mowę, która odbyła się w obecności ko 
mlsarza generalnego R. P. w Gdańsku 
min. Papee I szefa protokółu dyr. Ro
mera. 

O godz. 12.45 przedstawiciele Wo l - , 
nego Miasta złożyli w prezydium rady I 

go śniadaniem. 
W ciągu popołudnia p. minister spr. 

zagranicznych Beck i p. minister Za
wadzki rewizytowali osobiście w Hote
lu Europejskim gości gdańskich. 

O godzinie 23 min. 55 wyjechali z 
powrotem do Gdańska bawiący w War 
szawie delegaci senatu gdańskiego z 
prezydentem senatu gdańskiego dr. Rau 
schningiem na czele. 

Warszawa, 3 lipca' 
W hotelu Europejskim odbyła się 

Likwidacja s p r a w s p o r n y c h 
l » o l s l * « » - g g € Ì « B r f * s B f l f l e I t o . 

Berlin, 3 lipca. (PAT) . 
Cała prasa niemiecka podaje ob

szerne sprawozdania o wizycie dra 
Rauschninga i delegacji senatu w 
Warszawie, uzupełniając wiadomości 
programem przyjęcia i głosami prasy 
polskiej. 

Dzienniki wstrzymują się narazie 
od komentarzy wyczekując z zajęciem 
stanowiska. Ograniczają się jedynie do 
skonstatowania, że wizyta w Warsza
wie ma decydujące znaczenie dla sto
sunków polsko-gdańskich i stosunków 
na Wschodzie. 

Gdańsk. 3 lipca. (PAT) 

jęcia. Naczelny redaktor „Der Danzi-
ger Forposten", Zarske w depeszy 
swej pisze m. innemi. Odpowiedzieć na 
zapytanie czy wizyta warszawska da 
pozytwne rezultaty dzisiaj nie można 

konferencja prasowa na której bawiący 
w Warszawie prezydent senatu gdań
skiego p. Rauschning wygłosił.di J/.ien-
ntkarzy polskich i zagranicznych /gro
madzonych w liczbie ponad 5U przemó
wienie. 

Na wstępie prezydent Rauschning ser 
decznie podziękował rządowi polskie
mu za wspaniałe przyjęcie zgotowane 
przedstawicielom senatu gdańskiego, 
wyrażając nadzieje że jest'to poważna 
rękojmia za trudne rozmowy miedzy 
Polska a Gdańskiem będą miały prze
bieg pomyślny. 

Następnie prezydent Rauschning zo
brazował przyczyny powstania ruchu 
narodowo - socjalistycznego w Gdań
sku jak i w Rzeszy niemieckiej i wszy
stkich krajach zamieszkałych przez 
niemców. 

Rauschning oświadczył, że nie il-st" to 
pierwsza wizyta przedstawicieli sena
tu gdańskiego w Warszawie- ponieważ 
12 lat temu dr. Sahm- ówczesny prezy
dent senatu gdańskiego był w Warsza
wie P. Rauschning podkreślił, żc obecne 
traktaty na których opiera sic Gdańsk 
są ..magna charta" I podkreśli! że 

Stłummy powstające wątpliwości I Gdańsk będzie dążył do zachowania 
wierzmy w rezultaty wizyty warszaw-1 swojej odrębności jako Wolnego Miasta *klV*ri' SS553*. !nt^J. ° b e c ™ ^ a t * i z vć będzie aby sto-Droga dla współpracy musi być 
stworzona „Danziger Allgemeine Zei-
tung" pisze że obecny senat gdański 
ma szczerą wolę współpracy z Polską.1 

Droga, którą obrał prezydent senatu, 
aby doprowadzić rdp likwidacji P̂yC&wj 
spornych polsko-gdańskich jest bardzo 
trudna. Wizyta warszawska nic jest 
czczym gestem. Jest ona zapytaniem 7vr1pnta rfr, u7ó.ó„„ \Zt ™ ^--p-^ym KCMcm. jesr ona zapyta 

zydenta do Warszawy 1 program przy 'skierowanem pod adresem Polski. 

sunkl z Polska były nietyiko poprawne 
ale i przyjazne, gdyż lest to nietyiko 
celowem. ale wypływa z silnego prze
konania. 

Wizytę swoją w Warszawie prez-
Rauschning uważa za kontakt, który u-
łatwl przyszłe rokowania. 1 nie wątpi 
że wizyta ta będzie stanowić rozpoczę
cie nowel epoki w stosunkach polsko -
gdańskich. 

ROSYJSCY HITLEROWCY DEFILUJĄ W BERLINIE 
N a r o d o w i socjaliścii o r g a n i z u j ą d e m o n s t r a c j e p r z e c i w k o S o w i e t o r n . -

R o z w i ą z a m e z a k o n u m ł o d o - n i e m i e c k i e g o . 
, Zakon młodoniemiecki był jedną z 
największych organizacyj militarnych 
obok Stahlhelmu. Po objęciu władzy 
przez kanclerza Hitlera zakon stanął w 

Berlin, 3 lipca. (PAT. ) Berlin, 3 lipca. (PAT. ) Berlin, 3 lipca. (PAT.) 
Wczoraj odbył się tu pierwszy zjazd Adjutantura kanclerza Hitlera wyda Konferencja zakonu młodo-niemiec-

rosyjskich narodowych socjalistów. — ła zakaz obrzucania samochodu kancie kiego zadecydowała rozwiązanie tej or 
Przemawiał przywódca rosyjskich naro rza Hitlera kwiatami podczas przejaz- ganizacji. Krok ten nastąpił po rozwią-., l u e r a zaKon stanął v 
dowych socjalistów Swetozarow, który jdów. zaniu przez wiele rządów krajów zwiąż | opozycji. Pod wpływem znanego prze-
protestował przeciwko rzekomej zdra- W ostatnich czasach zdarzało się, żc kowych tej organizacji. mysłowca niemieckiego Arnolda Rechs 
dzle mocarstw alianckich 1 wydanie na, osoby, będące w otoczeniu kanclerza by j Wielki mistrz i wielu przywódców berga zakon młodo-niemiecki hołdował 
łup Rosji międzynarodowemu żydostwujły poranione przez bukiety obwiązane {zakonu wycofuje się zupełnie z życia orientacji profrancuskiei 

Narodowi socjaliści rosyjscy nie prze drutami. politycznego, 
staną walki dopóki Rosja nie zostanie o - 1 ' 
swobodzona z pod jarzma, w jakiem się 
obecnie znajduje. 

Kulminacyjnym punktem obchodu by 
ło szereg scen alegorycznych, gdzie 
przedstawiciele niemieckich oddziałów 
szturmowych defilowali ze sztandarem 
przed bramą brandenburska oraz od
dział rosyjskich narodowych socjalis
tów z niebieską swastyka na sztanda
rze defilował przed Kremlem. 

Związek niemców zagranica zapowie 
dział wczoraj rozpoczęcie energicznej 
akcji, mającej na celu przyjście z porno 
cą Niemcom, zamieszkującym Rosję so
wiecką. 

Urządzonych będzie około 1000 de-
monstracyj przeciwko zarządzeniom, 
stosowanym przez rząd sowiecki wo
bec niemców, osiadłych w Rosji. 

Berlin, 3 lipca. (PAT.) 
Rząd Rzeszy wydał nową ustawę 

Urzędniczą, przewidującą m. in., że ko
biety mogą być przyjmowane na etat 
dopiero od 31 roku życia. 

Urzędnik nie może być osobą po
chodzenia r :.:aryjskiego. ani być z w i ą z a . ^ W Y U M W W * i u u y w c & u 
ny wę-z i - • - i małżeńskiemu z osoba po-1 musi przeto prosić Inne kluby p popar 
chodzenia nicaryjskiego. , leie dla swej inicjatywy. 

SESJA NADZWYCZAJNA S E J M U 
p r a w d o p o d o b n i e n i e b ę d z i e z w o ł a n a — W g m a c h u s e j m u , 

p o k r ó t k i e m o ż y w i e n i u , z n ó w p a n u j e p u s t k a 
Warszawa. 3 lipca Z wyjątkiem PPS., która powzięła 

uchwałę nie mówiącą wyraźnie, ale z 
której można wnosić, że podpisów 
swych socjaliści ludowcom udzielą — 
inne kluby opozycyjne nie miały dotych
czas okazji uchwalenia poparcia dla lu
dowców. 

W gmachu sejmu panuje po jednodnio 
wem ożywieniu, wywołanem wypłatą 
djet, znów całkowita pustka. Najpraw-
dopodbniej w ciągu lipca, nie zjedzie 
się, do Warszawy opozycja sejmowa dla 
podpisania wniosku ludowców. 

Rozpisanie listów zwołujących do 
Warszawy posłów, przyjazd ich i nara 

-, dy w sprawie składania podpisów zaj-
148 podpisami, a klub parlamentarny mu znów wiele czasu, 
stronnictwa ludowego liczy 40 posłów, 1 Jak widać więc, zdaje się, że lipiec 

dla inicjatywy ludowców można uwa
żać za miesiąc stracony i nie można 

Po odbytych w sobotę posiedzeniach 
klubów parlamentarnych stronnictw 0-
pozycyinych, w związku z wysuniętym 

I przez stronnictwo ludowe wnioskiem o 
zwołanie nadzwyczajnej sesji sejmu, 
sytuacja zda|e się wyjaśniać dla Inlcja-
wy ludowców w kierunku negatyw
nym. 

Klub parlamentarny stronnictwa lu
dowego polecił załatwienie tej sprawy 
swemu prezydium z prezesem posłem 
Rogiem na czele. Ponieważ jednak wy-' 
stosowanie petycji do Prezydenta Rze
czypospolitej o zwołanie nadzwyczaj
nej' sesji sejmu wymaga rozporządzania 

się spodziewać złożenia petycji jeszcze 
w ciągu tego miesiąca. 

Ponownie kluby poselskie zjadą w 
dniu 1 sierpnia, ale wówczas właśnie 
wstronnictwie ludowym myśl zwołania 
sesji sejmu natrafić może na najwięk
sze przeszkody, gdyż wówczas posło
wie ludowi będą zajęci żniwami. 

W ten sposób pomysł zwołania se
sji nadzwyczajnej sejmu zdaje się prze
szedł w stadjum o ile nie całkowitego 
zapomnienia, to w każdym razie odro-
czony został na daleki termin. 

Gdynia, 3 lipca. (PAT. ) 
Firma czeskosłowacka Bata ma za

miar założyć w Gdyni własne przedsię 
biorstwo żeglugowe. 

Prace wstępne już rozpoczęto. 
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o b y w a t e l m . L o d z i 
zmarł dnia 3 lfpca 1933 r. po długich i ciężkich cierpieniach. 

Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi z domu przedpogrzebowego 
we wtorek, dnia 4 b. m. o godzinie 12 w południe, o czem zawiadamia 

Rodzina . 
Uprasza się o nieskładanie kondolencji. 

W dniu 3 lipca r. b. po długich i ciężkich cierpieniach rozstał się z tym światem nasz wieloletni zacny szef 

E B A S T J A 
60—4 

Głęboko wzruszeni, składamy Rodzinie Zmarłego wyrazy najszczerszego ubolewania 
/ Niech Mu ziemia lekką będzie. 

P e r s o n e l f i r m y S. E ISNER S p . A k c . 

E I S 

Ha niedzielę do 
Ciechocinka. 

Trwające od dwuch dni piękme po
gody sprawiły, że wszyscy jaknajśpiesz-
niej opuszczają mury miasta. W rorszej 
jednak sytuacji znajdują się ci, którzy 
bądź powrócili już ze swych urlopów, 
bądź też mają wyjechać na urlop w 
sierpniu, albo nawet we wrześniu, Ci 
zmuszeni są w skwarne dni lipcowe 
przebywać wśród murów miejskich. 

Tutejszy oddział Wagons-Lits Cook, 
zachęcony pierwszą wycieczką do Cie
chocinka, organizuje następną już w 
nadchodzącą sobotę. Poczyniono też 
dalsze udogodnienia, tak że wyjazd z 
Łodzi nastąpi w sobotę w godzinach po
południowych, natychmiast po ukoń
czeniu pracy w biurach i nstytucjach. 
Przyjazd do Ciechocinka nastąpi już we 
wczesnych godzinach wieczorowych. 
Powrót przewidziany jest na niedziele 
w godzinach wieczorowych. 

Koszta wycieczki są minimalne, gdyż 
przejazd w obie strony wynosi Zł. 8.90. 
przyczem wszyscy wycieczkowicze ko
rzystać będą ze znacznych zniżek w lo
kalach ciechocińskich, jako też we 
wszystkich miejscach rozrywkowych. 

KURATOR STOW. WŁ. NIER. 
CHRZEŚCIJAN. 

Pan Wojewoda Łódzki Hauke-Nowak 
na podstawie art. 30 prawa o stowarzy
szeniach zamianował kuratorem Stowa
rzyszenia Właścicieli Nieruchomości 
Chrześcijan Przedmieść Łodzi na okres 
3 miesięcy p. Nowakowskiego Wiktora, 
kierownika referatu bezpieczeństwa 
Starostwa Grodzkiego Łódzkiego, ponie
waż wymienione Stowarzyszenie nie po
siada warunków do wyłonienia zarządu, 
zdolnego do działań prawnych. 

Stosownie do postanowień prawa o 
stowarzyszeniach kurator zastępuje za
rząd w sprawowaniu wszelkich czynno
ści statutowo dla zarządu zastrzeżo
nych, 

OSOBISTE. 
Łodzianin, p. Alfred Swltzall, po złożeniu 

/ wynikiem dodatnim egzaminów końcowych 
uzyska) dyplom Ecoie Superl&arc de Commer
ce w Montpellier (r'ran;i;ir. 

Wzruszeni smutną wiadomością o nieoczekiwanym zgonie 
B. P . 

A S T J A N A E I S N E R A 
wyrażamy tą drogą pozostałej rodzinie zmarłego nasze serdeczne współczucie 

T o w a r z y s t w o A k c y j n e Sukiennej Manufaktury 
^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ L E O N H A R D T , W O E L K E R i G I R B A R D T w Ł O D Z I . 

Wstrząsająca tragedia młodej mężatki 
która stoczyła się na dno upadku — Obawiając się, ż e mąż 

ją zabije, w y s k o c z y ł a z trzeciego piętra na bruk 
Warszawa, 3 lipca 

Straszna tragedja rozegrała się w 
dniu wczorajszym w Warszawie. 

O godz. 3 po poł. wezwano pogoto
wie na ul. Tarczyńską 11 do jakiejś ko

biety, która wyskoczyła z trzeciego 
piętra na bruk i doznała poważnych 
obrażeń cielesnych. 

Denatką okazała się 23-letnia Stani
sława Kucharska, z zawodu maszy-

Nasz reporter zanotował... 
Weronika Jarocińska, zamieszkała przy ulicy 

Nowej 34 w czasie nieobecnośoi domowników 
usiłowała pozbawić sit; tycia przez zatrucie a-
moniakiem. 

Desperatkę znaleziono w stanie nieprzytom
nym i wezwano pogotowie ratunkowe lekarz 
którego udzielił chorej pierwszej pomocy i prze
wiózł w stanie ciężkim do szpitala okręgowego. 

Powodów samobójstwa narazić nie zdołano 
ustalić. ** * 

W mieszkaniu własnem przy ulicy Mazo
wieckiej 27 — popełnił zamach samobójczy 
32-letni Henryk Niezgoda, który zażył jodyny 
oraz przeciął sobie żyły u rak. 

Desperatowi udzielił pomocy lekarz pogoto
wia, poczem w stanie osłabionym przewiózł da 
szpitala. 

Powodem rozpaczliwego kroku był brak śród 
ków do życia, 

* 
Na ulicy Zgierskiej najechany został przez 

samochód 16-letni Izaak Majer, zamieszkały 
przy ulicy Zgierskiej 48. 

Majer doznał uszkodzenia głowy i rąk. We 
zwany lekarz pogotowia opatrzył rannego i prze 
wiózł go do domu, 

Szofera pociągnięto do odpowiedzialności 
kornej. 

• » 

Na posesji przy ul. Batorego 45 pokąsany zo
stał przez psa 6-letni Józef Makarczyk, syn lo
katora tegoż domu, odnosząc rany szarpane obu 
rąk i pośladka. 

Pokąsanego opatrzył lekarz pogotowia. 

Na posesji przy ulicy Topolowej 11 lokator 
togoż domu 49-letni Jan Marciniak w czasie rą
bania drzewa wskutek nieuwagi obciął sobie 
siekierą dwa palce u lewe) ręki. 

Rannego po nałożeniu opatrunku przewiezio
no w stanie osłabionym do lecznicy. 

Do składu manufakturowego Albrama Zilbcr-
berga, przy ulicy Piłsudskiego 51 zakradł się, 
przy wyładowaniu towarów jakiś osobnik i nie-
apostrzeienie skradł sztukę towaru wartości 750 
złotych. 

Do mieszkania Wolfa Sztema, przy ulicy Ki
lińskiego 50 włamali się złodzieej i skradli róż
ne rzeczy wartości 320 zł. 

Ze sklepu Marjanny Nowak, przy ulicy Ko
rzeniowskiego 12 nieznani sprawcy pixy pomo
cy włamania skradli różne artykuły spożywcze 
wartości 800 zł. 

We wszystkich trzech wypadkach sprawców 
poszukuj* policja-

nistka. 
Kucharska mieszkała jako subloka-

torka u kowala .Bronisława Wojcie
chowskiego. Lekarz przewiózł despe-
ratkę w stanie ciężkim do szpitala. 

Przyczyny rozpaczliwego kroku 
Kucharskiej są następujące. 

Przed kilku laty wyszła ona w Stry
ju, w Małopolsce, za mąż. Pożycie mał
żeńskie nie trwało jednak długo, albo
wiem Kucharskiego aresztowano za ja
kieś przestępstwo i skazano na kilka 
lat więzienia. 

Kucharska została sama bez opieki. 
Wkrótce przyszło na świat dziecko. 
Tymczasem Kucharska znalazła sobie 
jakiegoś adoratora, który ją utrzymy
wał. Gdy po pewnym czasie kochanek 
porzucił ją, nlewiasta> nie mając z cze
go żyć, zeszła na śliską drogę. 

Dziecko zostawiła w Stryju u teścio
wej, a sama w poszukiwaniu zarobku 
wyjechała do Warszawy. Pracy nie 
mogła jednak dostać i żyła w dalszym 
ciągu z pieniędzy, ofiarowanych jej 
przez przygodnych znajomych. 

Niedawno Kucharski zwolniony zo
stał z więzienia. Kucharski, dowie
dziawszy się o postępowaniu żony za
groził, że ja zabije. 

Niewiasta, bojąc się zemsty męża 
postanowiła popełnić samobójstwo i 
rzuciła się z trzeciego piętra. 

Stan jej jest poważny. 
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Dziś Józefa Kalasantego 
Jutro Antoni Zakkarja 

Wschód słońca 3.21 
Zachód słońca 19-59 
Wschód księżyca 17.42 
Zachód księżyca 90,1? 
Długość dnia 21.10 
Ubyło dnia 00,0? 

Redukcja komornego 
nastąpi na Jesieni. 

(i) Przed kilku dniami donieśliśmy o 
możliwości redukcji komornego w sta
rych domach. Obecnie wiadomość ta 
potwierdzona została urzędowo. Miano 
wlcłe- związek lokatorów wysiał do 
Warszawy delegacie, która odbyła na 
ten temat konferencje w ministerstwie 
spraw wewnętrznych. 

Delegację poinformowano, że opinia 
ministerstwa idzie w kierunku redukcji 
komornego i taki wniosek przesłany zo 
stał do ministerstwa skarbu. 

O Ile wniosek nie napotka sprzewl-
wu ministerstwa skarbu ze wzglidów 
podatkowych, projekt ten wniesiony bę 
dzle na zwykła jesienna sesję sejmu, la
ko wniosek nagły. W ten sposób mógł
by on być uchwalony przed upływem 
bieżącego roku kalendarzowego, a za
tem obniżka komornego mogłaby obo
wiązywać od 1 stycznia 1934 roku. 

Choroby zakaźne. 
Z a n o t o w a n o 72 p r z y p a d k i . 
Wczasie od 25 czerwca do 1 lipca 

r. b. włącznie zgłoszono do wydziału 
zdrowotności publicznej następujące 
przypadki zachorowań na choroby zakaż 
ne: dur brzuszny 4 przypadki (w tygod
niu poprzednim 5 przypadków), czer
wonka 1 przypadek (—), płonica 18 przy 
padków (24), błonica 16 przypadków 
(20), odra 22 przypadków (20), róża 1 
przypadek (—), gorączka połogowa 10 
przypadków (5). 

Ogółem zanotowano 72 przypadki 
w tygodniu poprzednim 70 przypadków. 

Ostrzegamy młode kobiety 
p r z e d w y j a z d e m d o Francji 

„na posadę". 
Syndykat Emigracyjny ostrzega sa

motne kobiety, zamierzające wyjechać 
zagranicę w celach zarobkowych, aby 
nie korzystały z usług pokątnych dorad
ców emigracyjnych, którzy występują ja
ko przedstawiciele firm francuskich i an 
gazują młode kobiety do wyjazdu w cha
rakterze służących. , 

Osobnicy ci są zwykłymi oszustami 
i handlarzami żywym towarem. Ostatnio 
np. ujęto w Katowicach naskutek in
terwencji misji dworcowej handlarza ży
wym towarem, usiłującego wywieźć do 
Francji kilka dziewcząt. 

S Z P I T A L B E Z L E K A R Z Y . 
Dobra myśl została spaczona przez zbyt pośpieszne i złe wykona
nie. — Okólnik kasy chorych usunął nagle wszystkich specjalistów. 

®eeyzja winna bm poddana tewizit 
(s) W niedzielnej „Republice1" dono

siliśmy o niezwykłej sytuacji w szpi
talu okręgowym kasy chorych im. Pre
zydenta Mościckiego, powstałej wsku
tek zarządzenia władz kasy. 

Jak wiadomo, kasa chorych w Ło
dzi postanowiła przeszkolić swych leka 
rzy domowych. Zarządzeniu temu nie 
można odmówić słuszności. Przeszko
lenie to nie zmierza bynajmniej do te
go, by ze wszystkich lekarzy domo
wych uczynić ultra-specjalistów, lecz 
pragnie zapoznać ich możliwie dokład
nie ze wszystkiemi dziedzinami wiedzy 
lekarskej. Do lekarza domowego bo
wiem na punkt zgłaszają się codzien
nie chorzy ze wszystkiemi możliwemi 
dolegliwościami. Lekarz, który odbę
dzie praktykę na wszystkich oddzia
łach szpitalnych' będzie mógł łatwiej 
zorjentować się w każdym wypadku 
chorobowych i skierować pacjenta do 
właściwego specjalisty. 

Jednakże lekarze domowi mają być. 
w szpitalu uczniami, a nie asystenta-1 
mi. Otrzymali oni wszyscy nominacji; i 

na praktykę szpitalną na okres półrocz 
ny, z tetn, że w ciągu tego okresu od
będą praktykę kolejno na wszystkich 
oddziałach. Nauka ich odbywać się ma 
tylko w ciągu półtorej godziny dzien
nie, od 9 rano do 10.30, gdyż po tym 
czasie śpieszyć muszą wszyscy na swe 
punkty lekarskie, gdzie oczekują ich 
już chorzy. 

Czemu wiec to przeszkolenie leka
rzy domowych połączone zostało z usu 
nięciem wszystkich nieetatowych spe
cjalistów ze szpitala? 

Ta rzecz oparta jest chyba na ja-
kiemś nieporozumieniu! 

Tymczasem kasa chorych przysłała 
do zarządu szpitala okólnik, w którym 
poleca, aby wszyscy lekarze nieetato
wi, pracujący w szpitalu, złożyli do 
dnia 26 czerwca do godziny 3 po poł. 
podanie o dopuszczenie ich do dalszej 
pracy w szpitalu. Okólnik ten głosił 
przytem, że ci lekarze, którzy nie otrzv 
mają odpowiedzi do dnia 30 czerwca, 
nie mają prawa już od 1 lipca praco
wać w szpitalu. 

Ę niecierpliwi 
m 

Związki zalecają więcej s p o k o j u i z i m n e j k r w i . 
(i) Na robotach sezonowych w Ło- Wywołało to wśród robotników 

dzi znów wyłoniło się nieporozumienie, wielkie wzburzenie i już wczoraj związ-
które spowodowało wymówienie pracy ki zawodowe interweniowały w ma-
już zatrudnionym 250 robotnikom. gistracie. domagając się zwołania w tej 

Jak wiadomo, ministerstwo opieki sprawie konferencji Ma sie ona odbyć 
społecznej obiecało Łodzi dodatkową \ dziś. Związki zawodowe .postanowiły 
subwencję, w wysokości 55.000 zł. mie-', wskazać magistratowi na konferencji, iż siecznie przez 6 miesięcy. Na tej pod 
stawie magistrat postanowił zaangażo
wać jeszcze 550 robotuików*<k>robót na. 
plantacjach miejskich. 250 już *pstało 
przyjętych przed dwoma tygodniami, 
reszta miała otrzymaTpratię'pó Wpłynię
ciu pierwszej raty subwencji. 

Wskutek konieczności przeprowadze
nia pewnych formalności, pieniądze te 
do Łodzi jeszcze nie zostały przekaza
ne, wobec czego magistrat w sobotę u-
dzlelll wymówienia pracy 250 robotni
kom. 

nie należy tak pochopnie zwalniać ;obot-
ników. gdyż może to się odbić później 
podczas przyznawania irorpraw- do< za
siłku zimowego, należy natomiast udać 
się do Warszawy i przyśpieszyć spra
wę przekazania pieniędzy. 

Związki zawodowe chcą przytem 
zaproponować magistratowi, że wspól
nie z jego przedstawicielami wyślą rów
nież swych delegatów, by postarać sie 
o jaknajrychlejsze przekazanie Łodzi 
dodatkowej subwencji. 

URLOP NIE mm BYĆ C Ł 
b e z z g o d y p r a c o w n i k a . — O r z e c z e n i e 

S ą d u N a j w y ż s z e g o . 
(i) W dniu wczorajszym Sąd Naj

wyższy rozpoznawał bardzo 

Wszyscy lekarze podania złożyli. 
A odpowiedzi do dnia 30 czerwca nie 
otrzymał nikt. Gdy więc 1 lipca zgło
sili się lekarze do kierownika szpitala 
dr. Milodrowskiego, otrzymali odpo
wiedź, że okólnik musi być wykonany, 
gdyż jest to zarządzenie władz wyż
szych 1 w odziałach szpitalnych mogą 
pracować tylko cl, których d^ekcja 
przydzieli. A przydzieleni zostali tylko 
lekarze domowi na naukę! 

W ten sposób szpital okręgowy ka
sy chorych pozostał nagie bez lekarzy 
specjalistów. Sytuację pogarszał jesz
cze fakt, iż część etatowych lekarzy 
jest obecnie na urlopie. 

Począwszy więc od soboty chorzy 
nie mają należytej opieki. Ci nieliczni le 
karze, którzy pozostali, nie mogą oczy 
wista podołać pracy. Opatrunki, tkó-
re powinny być zmieniane co godzinę, 
są zmieniane co 4—5 godzin. Niema le
karskich kompletów operacyjnych i z 
tego względu od soboty nie zdołano w 
szpitalu dokonać ani jednej operacji. 

Dowiadujemy się. że lekarze-ordy-
natorzy szpitala im. Prez. Mościckiego 
postanowili zwrócić się do dyrekcji ka
sy chorych z oświadczeniem, że w 
tych warunkach nie są w stanie praco
wać normalnie i nie moga brać na sie
bie odpowiedzialności za tok pracy w 
szpitalu. Ucierpi również na tem nauka 
lekarzy domowych, gdyż ordynatorzy 
i asystenci, nic maja pomocy ze strony 
dotychczasowych lekarzy nieetato
wych, tak bardzo są zaabsorbowani 
chorymi, żc nie maja formalnie czasu 
na zajęcie się przeszkoleniem lekarzy 
domowych. 

Ten stan rzeczy nie może być tole
rowany ani dnia dłużej. Przeszkolenie 
lekarzy domowych nie może i nie po
winno odbywać się kosztem zdrowia 
chorych i normalnego toku pracy w 
szpitalu. Okólnik nagle usuwający leka
rzy specjalistów — musi być cofnięty, 
wzgl. cala rzecz powinna być należy
cie przemyślana i zorganizowana, tak. 
by nie pociągała za soba tak groźnych 
komplikacji w funkcjonowaniu aparatu 
sznitalnegp. 

HBBBSB3S l|!|!:'|; ,'!! ,'' , |i"l|!H'l"'"' 

L e k a r z i „doktór". 
Z a w ó d nie u p o w a ż n i a do 

t y t u ł u . 
Naczelna izba lekarska zamieszcza 

w swym urzędowym organie wyjaśnie
nie obowiązujące, odnośnie używania 
przez lekarzy tytułu „doktór". 

W myśl tego wyjaśnienia, na mocy 
ustawy, lekarzom, którzy ukończyli wy 
dział lekarski jednego z uniwersytetów 
polskich po dniu 30 czerwca 1930 roku, 
jeżeli uzyskają od władz administracyj
nych zezwolenie na wykonywanie prak
tyki i zapiszą się na listę członków izby 
lekarskiej przysługuje prawo do używa
nia tytułu „lekarz", pod żadnym jednak 
pozorem nie „doktór". 

Tytuł doktora może być używany 
przez lekarzy wówczas, gdy poza dy
plomem uzyskają też stopień doktora 
medycyny. 

Nocy dzisiejszej dyżurują następujące apte-
dym wyświetlanym scansi.' rewelacyjnego fil -
Danjcleckiego (Piotrkowska 127), J. Marunami 
(Młyfurrska O. A Porc 'iiK.m! (Cegleln'ana 32), 
J. Cvuv? fWói.v.anska 37). Sukc, P. Wó j -
clck>;n <•"• i'!/ ' owśklego 27) 

ciekawą 
sprawę urlopową, która ma szczególne 

j znaczenie obecnie w okresie letnim, a 
decyzja sądu stanie się ważnym prece
densem na przyszłość. Chodziło o to, 
czy pracownik, który uzyskał już ur
lop, może być przez pracodawcę z te
go urlopu odwołany i to zarówno w 
wypadku, gdy już wyjechał' jak i w 
wypadku gdy znajduje się bezpośred
nio przed wyjazdem. 

Sąd Najwyższy stanął w sprawie tej 
na stanowisku, że z chwilą kiedy zo
stała w firmie ustalona lista urlopów 
pracowników, każda zmiana kolejności 

wyjazdów na urlop wymaga zgody pra 
cownika, gdyż mógł on być wskutek 
tej zmiany narażony czy to na dodatko 
we koszty, czy też na niemożność wy
jazdu. Tembardziej, jeśli urlop zosta! 
już wyznaczony i pracownik bądź wy
jechał, bądź też znajduje się bezpośred 
nio przed wyjazdem. 

O ile więc pracownik nie zgadza 
się na przesunięcie u/lopu ani też na 
jego przerwanie, nie może to być uzna 
ne za ważną przyczynę do rozwiąza
nia umowy służbowej pomiędzy praco
wnikiem a pracodawcą z winy pracow 
nika. Wyrok Sądu Najwyższego C. I. 
8011). 

„Kwiatki" z PAFISTWA SWASTYKI 
N i e m k o m n i e w o l n o 

k ó w z 
Do kampanji antyżydowskiej w Hit-

lerji dni ostatnie dorzuciły kilka „kwiat
ków". 

Oto ostatnio we wszystkich szpita
lach w Dusseldorfie wywieszone zosta
ły tablice z następującym napisem: 
„Studentom niearyjskim wolno zajmo
wać miejsca dopiero po wejściu wszyst
kich aryjczyków". 

W t y l ż y zaprowadzono „godzinę po 
licyjną" dla Żydów: o godz. 10 wieczór 

j wychodzą na miasto szturmowcy-trę-
| baczę i po sygnałach trąbek Żydowi nie 
I wolno się pokajać ra mieście. 

O barbarzyństwie, prśy^omlnająccm 

u t r z y m y w a ć s t o s u n -
ź u d a m i . 
już nie średniowiecze, lecz czasy jakie
goś dzikiego Babilonu czy Numidji, do
nosi z triumfem „Volk. Beobachter", cen 
tralny organ Hitlera. 

I Oto „komórka narodowych socjali-
' stów" przy koncernie kinowym Hugen-
1 berga „Ufa" wydała ostrzeżenie pod a-
! dresem urzędniczek koncernu, że mrzęd-
I niczkom. które będą utrzymywały sto-
! sunki z mężczyznami - Żydami, będą 
,wypalone na czole inicjały: „J. li.", co 
ma znaczyć „.judenhure". 

Dodać należy, iż „hure" jest najtry-
win!nle]szcm przezwiskiem niemiecklem 
.V-.-.wyny lekkich obyczajów.... 

Kfo.pfcee byś $Vwwm. 
W a r u n k i przyjęcia do p o d c h o 

r ą ż ó w k i . 
(i) Jak się dowiadujemy, władze 

wojskowe ogłosiły warunki przyjęcia 
do szkół podchorążych zawodowych 
piechoty, kawalerii, artylerji i nżynierji 
na rok bieżący dla tbsolwcntów szkół 
podchorążych rezerwy. 

Do szkół tych mogą być przyjęci ci. 
którzy: a) sa stanu wolnego (nieżonaci), 
b) nie przekroczyli w dniu 15 sierpnia 22 
lat życia, c) posiadają kategorję .A". 
d) ukończyli szkołę podchorążych re
zerwy z wynikiem conajmniej dobrym-
e) nie znajdują się w rezerwie dłużej 
niż rok po ukończeniu obowiązkowej 
służby czynnej, f) posiadają świadectwa 
dojrzałości lub świadectwo ukończenia 
zakładu kształcenia nauczycieli szkół 
powszechnych, g) posiadają państwową 
odznakę sportową. 

Granica wieku, podana w punkcie b) 
zostaje rozszerzona do 23 roku dla kan
dydatów posiadających świadectwo I 
egzaminu na wydziale mechanicznym, 
chemicznym lub elektrycznym politech
nik polskich i do 26 roku dla kandyda
tów posiadających ukończone studia na 
politechnikach. 

Ubiegający się o przyjęcie winni 
wnieść w terminie do 15 linca podanie 
przez P- K. U do Szkoły Podchorążych 
w Ostrowiu Maz. dołączając wszvs<kie 
świadectwa, stwierdzające istnienie wy. 
żej wymienionych warunków, ^wiąde-' 
ctwo zdrowia musi bvć wydane przez 
dowództwo wojskowego szpitala okrę
gowego p oza tem musi bvć dóWrona 
pisemna deklaracia według wzoru nr. 2 
i 2 fotografie, podpisane przez kandyda
ta. 
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MUZYKA 
TEATR MIEJSKI. 

Dziś we wtorek sztuka Afinogenowa „Dzi
wak"'. W środę i czwartek wraca na afisz naj
bardziej powodzeniowa sztuka sezonu, rewela
cja Tepy „Fräulein Doktor". Ceny zniżone. 

TEATR LETNI. 
Dziś i codziennie wiecz. bawi publiczność 

skrząca się werwa i humorom pikantna farsa 
Bissona „Ozy jest co do oclenia". 

Wobec ustalającej sie pogody, przedstawie
nia te stają sie prawdziwą atrakcją dla ło
dzian. 

TEATR P O P U L A R N Y (Ogrodowa 18). 
Dziś i dni następnych w dalszym ciągu prze 

boiowa, petna humoru, satyry i tańca rewia p. 
t. . Pod dobrą datą" w dwuch częściach 18 obra 
zach. Wejście na sale po każdym numerze. W 
dni powszednie po dwa przedstawienia o go
dzinie 7.45 i 9.45 wiecz. Ceny miejsc rewelacyj 
nie niskie, gdyż od 40 gr. do zl. 1.30. 

W Y S T Ę P Y ARTYSTYCZNE W KINIE „LUNA ' 
W dniu dzisiejszym i następnych po każ

dym wyświetlonym seeansie rewelacyjnego fil
mu „Panienka i miJjon", produkowane są goś
cinne występy artystyczne. Udział biorą: Ire
na Cámaro, królowa pieśni z „Morskiego Oka' 
Zofja Dwraimowska, Rina Marssel, Roman 
Szmat, Stefan Źwirski i inni 

D W A W Y S T Ę P Y L A U R E A T Ó W T A Ń C A AR
TYSTYCZNEGO. 

Przyjazd do naszego miasta laureatów tańca 
artystycznego na 2 pożegnalne występy zelektry 
zawał całą Łódi . I nic dziwnego, gdyż są to ar
tyści o wysokiej wartości, którzy swemi produk 
cjaani tajnecznemi wywierają potężne wrażenie. 
Pożegnalne te występy odbędą się w Sali Fil-
hammonji, w czwartek, dnia 6-go i w piątek, dn. 
7-^o hm. Udział, biorą: Ruth Sorel Ahr amo-
witsch nagrodzona I-sza najwyższą nagrodą P-
Prezydenta Rzeczypospolitej, o której caía pra
sa rozpisuje się entuzjastycznie, następnie jej 
partner Georg Groke, odnaczony złotym meda
lem, przemiła Ziuta Buczyńska, nagrodzona za 
polskie tańce oraz znakomita Julia Marcus, na
grodzona za tańce groteskowe. Program będzie 
niezmiernie bogaty i urozmaicony. Bilety po 
cenach popuknych nabywać można w kasie Fil-
hannoajL ..KJ-

REWJA - DANCING W KOLUMNIE. 
W niedzielą, dnia 9 Hpca r. b. w Kolumnie 

w Coctailu (obok dworca) o godz. 5-ej odbę
dzie sie five, zaś o godz. 20 1 pół dancing. 

Ruchliwy komitet szykuje, prócz występów 
»H artystycznych, moc niespodzianek, by uml-
Hć gościom zabawę. Między lnnemi warto za
znaczyć, iż odbędzie się wybór królowej. O 
He nam wiadomo, mają nawet być urucho
mione specjalne pociągi do Kolumny, by wszy 
scy mogli przyjemnie spędzić niedzielę. 

R A P J S i P S ^ R A J i l 
P R O G R A M ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 

„POLSKIEGO R A D J A " . 
WTOREK , dni . 4 lipca 1933 t. 

11.57—12.05: Sygnał czasu x Warszawy, Hejnał 
z Krakowa. 

12.05—12.25: Muzyka z płyt gramofonowych. 
12.25—12.33: Codzienny Przegląd Prasy Polskiej. 
12.33—12.35: Komunikat meteorologiczny. 
12.35—12.55: Muzyka z płyt gramofonowych. 
12.55—13.00: Dziennik Południowy. 
13.00—13.05: Odczytanie programu na dzień bie

żący. 
13.05—14.55; Przerwa. 
14.55—16.00: Muzyka z płyt gramofonowych. 

W przerwie komunikaty łódzkie. 
16.00—17.00: Koncert popularny w wyk. Orkie

stry Symfon. Opery Poznańskiej pod dyr. 
Bolesława Tyllji (Tr. z Ciechocinka). 

17.00—17.15: Muzyka z płyt gramofonowych. 
17.15—18-15: Koncert w wykonaniu: Jadwigi Ge 

denow - Szabłowskiej (fort.), Janiny Rosen
berg - Schindlera we) (fort.) ł Pawła Gedeo
nów;, (skrz.), 

18.15—18.35: „Czy owoce są zdrowe?" — wygi. 
dr. Jerzy Szpaikowskl 

18.35—19.05: Recital śpiewaczy Janiny Gluzió-
akiej - Makuszyńskiej — przy fortepianie 
prof, Ludwik Urstcin. 

19.05—19.20: Płyty gramofonowe, muzyka lekka. 
19.20—19.35: Rozmaitości. 
19.35—19.40: Odczytanie programu aa dzień na

stępny. 
19.40—19-55: 

kręgu". 
20.00—22.00: 

rocznicy 

Felieton w rubryce „Na widno-

Uroczysta audycja z okazji 157-ej 
, ogłoszenia niepodległości Stanów 

Zjednoczonych Ameryku P. 
W przerwie o godz. 20.50 Diennik Wie-

ozorny — o godz. 21.00- Komunikat Izby 
Przcm. Handl. w Łodzi. 

22.00—22.25: Muzyka taneczna. 
22.25—22.35: Wiadomości sportowe. 
22.35—22.40: Komunikaty: meteorologiczny dla 

lotnictwa i policyjny. 
22.40—23.00: Muzyka taneczna. 

AUDYCJE ZAORANICZNE. 
20.00. MONACHJUM. Koncert symfon. 
20.10. BERLIN. „Śmiejąca się Floren

cja" — komedia muzyczna Cremera, 
muzyka Raffaellegb pod dyr. kom
pozytora. 

21.30. KOENIOSWUSTERHAUSEN. -
Koncert symfoniczny. 

21.20. DAYENTRY. Koncert symfon. 

Utopiła własne dziecko. 
Sąd skazał Komarową na 5 lat więzienia. 

Sprawę Drewicza poprzedziła wczo
raj rozprawa przeciwko 26-letniej Broni
sławie Komarowej — wdowie, byłej słu
żącej, oskarżonej o zabójstwo przez uto 
pienie swego dziewięciodniowego dziec
ka. 

Komarowa wyszła ze szpitala kasy 
chorych z dzieckiem na reku. Ze wszy
stkich klinik wychodzą codziennie takie 
matki jak Komarowa: nie mają dokąd 
pójść, nie mają co jeść, nie mają w co 
odziać dziecko... I w dodatku są jeszcze 
słabe, bo w klinice nie można się wyle
giwać... 

Komarowa z nieślubnem dzieckiem 
na ręku szła do Radogoszcza. Było 
chłodno: był drugi kwietnia. Gdy Ko
marowa doszła do stawów w Marysinie, 
zezuła buty, zdjęła pończochy i weszła 
w zimną jak lód wodę. 

Świadek Pietrzyk widział, że stoi 
przez kilka minut pochylona. Zdawało 
mu się, że coś jakby prała. Potem wpadł 
na myśl, że 

Komarowa musi dziecko topić. 
Zatrzymano ją. Dziecko dobył, już 

nieżywe, pływające po powierzchni wo
dy, przywołany przez Pietrzaka prze
chodzień. 

Komarowa prosiła, by ją ludzie pu
ścili, chciała pochować dziecko. 

Ale ludzie woleli ją trzymać, niż ra
tować małego topielca. 

Oskarżona tłumaczyła się chorobą; 
miewała jakoby ataki epilepsji i w chwi
li, gdy wrzucała niemowlę do wody, by
ła bezpośrednio po takim ataku. 

Lekarz sądowy stwierdził, że ataku 
epilepsji chora bezpośrednio przed prze
stępstwem przejść nie mogła, gdyż zbyt 
dokładnie pamiętała całą scenę topienia 
dziecka: Jednak na ósmy dzień po po
rodzie kobieta może być jeszcze pod 
wpływem urazu psychicznego i z tego 
względu jej tłumaczenie, że nie ,,wiem 

działa co sie z nią dzieje" zasługuje na 
wiarę. 

Obrońca oskarżonej niestety, nie u-
miał nic istotnego powiedzieć w obronie 
oskarżonej. Sąd skazał nieszczęśliwą 
kobietę na 5 lat wiezienia. 

W dniu 2 lipca zmarła po długich i ciężkich cierpieniach w 11-ej wiośnie Żyć 
nasza najukochańsza 

L I L A M A R K U S ó 
B. P. 

UCZ H-E.I KLASY GIMN. ABA. 
Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi we wtorek, dnia 4 bm. o godzinie 

1 popoł. z domu przedpogrzebowego. 
O bolesnym tym ciosie zawiadamiają zrozpaczeni 

RODZICE, SIOSTRZYCZKA l RODZINA. 

Z powodu zgonu 

b. p SEBASTJANA EISNERA 
wyraża pozostałej Rodzinie najgłębsze współczucie 
23—2 Firma . 2 E F I R". 

Podstąp zdradzonego mgła. 
Z a o s z u s t w o ż o n a m u s i u m r z e ć . 

Prasę zagraniczną obiegła historyjka, 
która potwierdza prawdę tych słów. Hi
storyjka prawdziwa, której epilogiem 
jest proces, toczący się właśnie w Bu
dapeszcie. 

Michał Karasz, rolnik z okolic Buda
pesztu, ożenił się z młodą ładną dziew
czyną. Po niedługim czasie dobrzy są
siedzi zwrócili mu uwagę na to. że żona 
jego ma kochanka. 

Oświadczył więc żonie, że wie o 
jej zdradzie, a gdy ta, cała drżąca, spy
tała, co zamierza teraz uczynić, odpo
wiedział spokojnie: 

— O tem przekonasz sie później. 
Przeszło kilka dni. w czasie których 

żona znosiła potworne męki strachu u 
boku milczącego męża. 

Wreszcie, Karasz oświadczył jej. 
że powziął decyzję. 

— Za bardzo cię kochałem, bym cię 

mógł zabić! — powiedział, — ale nie 
mogę przeboleć tego, co sie stało, wlec 
pozbawię się życia. Postanowiłem się 
utopić i to przy twojej pomocy. 

Pod groźbą śmierci kazał jej pójść 
z nim razem nad rzekę i zabrać ze so
bą ręcznik do zawiązania mu oczu. 

Gdy znaleźli się nad rzeką, mąż sta
nął plecami do wody, przewiązał sobie 
oczy i powiedział żonie, że w odpowie
dnim momencie ma go popchnąć do wo
dy- Nie chciała,. płakała i rozpaczała. 
ALe znowu groził jej, że ją zabije. Wte-
dy. nie patrząc na niego, rozpędziła się. 
by go swym ciężarem zepchnąć w wo
dę. W ostatniej chwili Karasz usunął się 
i kobieta sama wpadła do rzeki. Patrzył 
spokojnie, jak tonęła, a gdy zniknęła mu 
z oczu. poszedł do policji i oświadczył: 

— Utopiłem moją żonę. Aresztujcie 
mnie. 

Uf ciągu najbliższych 7 dni 
można wpłacić zaległości podatkowe magistratowi 

(i) W magistracie toczą się obecnie 
energiczne przygotowania do przekaza
nia władzom skarbowym wymiaru i po
boru szeregu podatków. Przejęcie przez 
urzędy skarbowe tych podatków nastąpi 
nieodwołalnie dnia 1 października br. 
wobec czego w ciągu trzech miesięcy 
muszą być „zamknięte" książki, wyrów
nane rachunki i zainkasowane jeszcze te 
wpływy, które dadzą się ściągnąć, bez 
konieczności uciekania się na drogę se-
kwestru. 

Przejęte będą od miasta przez skarb 
podatki od nieruchomości, od lokali, 
oraz od placów niezabudowanych, za
równo państwowe jak i komunalne. 

W okresie przejściowym, od 1 paź
dziernika do końca br. 1 odszkodowanie 

za wymiar i pobór tych podatków usta
lone zostało w ten sposób, że z zainkaso 
wanych sum podatkowych urzędy skar
bowe potrącać będą 3 procent na rzecz 
funduszu kwaterunkowego i rozbudowy 
miast, 1 i pół proc. dla skarbu za doko
nany pobór podatku, a resztę przeka
zywać będą miastu. Od 1 stycznia 1934 
roku skarb potrącać będzie na swoją ko 
rzyść 3 procent za wymiar i pobór po
datków. 

W związku z tem wydział podatko
wy magistratu rozesłał do wszystkich 
płatników wezwania o wpłacanie do kas 
miejskich zaległości podatkowych w cią 
gu najbliższych 7 dni. W razie niewply 
nięcia tych kwot przekazane będą one 
już władzom skarbowym do egzekucji. 

Legja warszawska 
gra w niedzielę w Ł o d z i z Ł.K.S. 

W najbliższą niedzielę zostanie ro
zegrany w Łodzi na stadjonie LKS-u 
przy Al. Unji- ciekawy mecz ligowy 
między ŁKS-em a warszawską Legją. 
Pozatem w kraju odbędą się w niedzie
lę następujące dalsze mecze ligowe: w 
Warszawie: Warszawianka — Pogoń, 
w Krakowie: Garbarnia — Podgórze i 
Cracovia — Ruch. 

Najbliższe spotkania 
o m i s t r z o s t w o k l a s y A. 

W najbliższą sobotę i niedzielę odbę 
dą się następujące mecze o mistrzo
stwo klasy A: w sobotę na boisku D. 
O. K.: Makkabi ŁTSG. i w niedzielę na 
boisku Union-Touringu: godz. 10.30: 
Union - Touring — Hakoah, na boisku 
Wimy o godz. 10.30: Wima — Widzew 
i na boisku DOK. o godz. 10.30 S. K. S. 
- Ł. K. S. 

Kolarze łódzcy 
na m i s t r z o s t w a c h s z o s o w y c h 

P o l s k i . 
W związku z tegorocznemi mistrzo

stwami szosowemi Polski, które orga
nizuje w .nadchodzącą niedzielę Polski 
Zw. Tow. Kolarskich w Strudze pod 
Warszawą na dystansie 156 łflłh.. do
wiadujemy się, że w mistrz&ttwach 
tych wezmą liczny udział równteż naj
lepsi kolarze łódzcy, a mianowicie O-
dartus, Faflik, Beck z ŁKS-u, Kołodziej 
czyk i Pietraszewski z Resursy, Wój
cik z Rapidu, Szmidt i Stefański z K. P. 
Zjednoczone oraz prawdopodobnie Kło-
sowicr z TZS. • 

Wajsówna i Janowska 
startują na m i s t r z o s t w a c h P o l s k i 

Mistrzostwa kobiece w lekkiej atle
tyce odbędą się w roku bieżącym w 
dniach 15 i 16 lipca w Królewskiej Hu
cie. 

Okręg łódzki na zawodach tych bę-
jdzie b. silnie reprezentowany i niechyb 
jnie odegra w klasifikacji zespołowej po 
, ważną rolę. 

Z czołowych zawodniczek łódzkich 
wezmą w mistrzostwach udział: rn. in. 
Wajsówna I Janowska z Pabjanic oraz 
Smętkówna i Głaźewska z LKS-u. 

Echa mistrzostw 
l e k k o a t l e t y c z n y c h P o l s k i . 

Dwaj zawodnicy okręgu łódzkiego, 
którzy wzięli udział w tegorocznych 
mistrzostwach Polski spisali sie nadspo 
dziewanie dobrze. Mianowicie Leśkie-
wicz z klubu przy Zakładach Ostro
wieckich zajął drugie miejsce po rekor 
dziście Więckowskim w rzucie miotem, 
osiągając 33.76 m. zaś w rzucie " T r e 
pem zajął trzecie miejsce rzutem 53.10 

,mtr. (Po Turczyku i W. Mikrucie). 

jWilkim sukcesem było zajęcie drugiego 
miejsca w biegu na 5 kim. przez Kurpe-
sę ze Strzelca. Zawodnik ten, pomimo 
iż od niedawna uprawia biegi na bież
ni, poczynił ostatnio kolosalne postępy, 
osiągając w Bydgoszczy czas 15.44, 
który jest nowym rekordem okr. łódz
kiego. 

Czas Fijałki był zaledwie o 2.4 sek. 
lepszy od czasu Kurpesy. 

Sukces Kurpesy jest tem cenniejszy 
jeśli zważyć, że wyprzedził on o 60 
m. znanego Puchalskiego z warszaw
skiej Legji, oraz Strzałkowskiego. Bu
łeckiego, Półtoraka i Hartlikn. 

Obecnie Knrpesa zyska! miano jedne
go z czołowych biegaczy polskich. 

Mistrzostwa lekkoatletyki.-J przy
niosły szereg niespodzianek, jak zwy
cięstwo Niemca przed Pławczykiem w 
skoku wzwyż, zwycięstwo Tilgnera 
przed Hcliaszem w rzucie kulą, zwy
cięstwo Kucharskiego z BialegOBtaku 
na 800 i 150U m. przed Kuźmickim itd. 1 
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„Chciałem zemścić się na społeczeństwie". ' | f | 

Zamach n a pocleig pod Łodzią 
planował po Iski Matuszka n r y y i . n n ' * w * ™ I f 

(as) O sprawie Jana D r e w i e ^ JuźrW ^ ^J!!!!.?,!!^. ̂ ^ l ^ ^ ^ l O Z S I l / na 8 l a t wiezienia 
(as) O sprawie Jana Drewicza już 

od kilku miesięcy krążyły po mieście 
wieści głuche i niejednokrotnie bardzo 
sprzeczne. Konkretne i zgodne były te 
słuchy tylko w jednym punkcie: Dre-
wicz usiłował spowodować katastrofę 
pociągu osobowego przez rozkręcenie 
szyn. 

Jakie były motywy czynu, któremu 
zapobiegła czujność władz?... Na tern 
tle jedna pogłoska była bardziej fanta
styczna od drugiej. Drewicz miał być 
narzędziem w rękach wrogów naszego 
kraju, miał być działaczem wywroto
wym — wreszcie miał być złoczyńcą 
na wielką skalę, który powziął plan 
iście szatański: rabunek na tle kata
strofy kolejowej... 

Wczorajsza jawna rozprawa sądo
wa, którą plotka zgóry określiła jako 
rozprawę przy drzwiach zamkniętych 
— zilustrowała raz jeszcze ową nie
skończoną drogę, jaka dzieli plotkę od 
prawdy, ów dystans, jaki dzieli pro
dukt fantazji i języków ludzkich od ści
słego ujęcia tego samego faktu przez 
organy wymiaru sprawiedliwości. 

Na ławie oskarżonych. 
Jan Drewicz vel Drewitz ma tylko 

36 lat. Tak głosi akt oskarżenia: Ktoby 
spojrzał na tego człowieka- na jego 
rzadkie szpakowate włosy, na jego 
przez początkującą łysinę podwyższo
ne czoło, na jego chudą twarz, zaciś
nięte usta 1 zgasłe zupełnie oczy. ktoby 
rzucił okiem na tę zżartą przez życie 
postać — ten dałby Drewiczowi nie 36, 
a 56 lat. 

Ten bądź co bądź — groźny prze
stępca czyni istotnie, na pierwszy rzut 
oka, wrażenie niesamowite: spokojny 
łódzki buchalter, mały urzędnik fabry
czny, jeden z tych, którym na Imię 
legjon stanął przed sądem- by odpo
wiadać za czyn — zupełnie nielicujący 
z jego zawodem i z jego stanowiskiem 
społecznem. 

Dlaczego aż tak dalece zboczył od 
zwykłych torów, po których biegną 
egzystencje całego legjonu ludzi jego 
sfery?... Czy dlatego, że ma takie za
ciśnięte usta, że ma oczy wąskie i zga
słe?... A może dlatego, że wygląda na 
56 lat, a ma tylko lat 36?... 

Drewicz ma na te wszystkie pyta
nia odpowiedź jedną: 
pragnął zemścić sle na społeczeństwie! 

Dzieje niedoszłej ciężkiej zbrodni te-
gC' mściciela oyH- według aktu i 'skar
żenia następujące: 

Drewicz był farbiarzem z zawodu. 
Pokłócił się z majstrem i pracę stracił. 
Przeszedł do restauracji ojca. Pomagał 
mu przy pracy. Jednak w roku 1926 re
stauracja została zamknięta 

za szacherki z wódką. 
Ojciec rychło potem umarł: chorował 
na syfilis i umarł na paraliż postępowy 
Restaurację spadkobiercy zlikwidowali 
Jan Drewicz dostał 15 tysięcy złotych. 

Co czyni zabiegliwy i mądry, w 
łódzkiem pojęciu, człowiek z tak po
ważną sumą: nie pozwala jej leżeć bez
czynnie. Puszcza ją w ruch, daje w ja
kieś pewne ręce, pobiera za nie procent 
i żyje z tych procentów. A jeżeli cza
sami trzeba przycisnąć jakiegoś ,-pro-
testanta" — to tern lepiej: ma się pracę 
i ma sie zmartwienia — zupełnie jak 
przy normalnej pracy z rąk własnych... 

W 1927 roku Drewicz 
pożyczył całe 15 tysięcy złotych pa
nom Jakubowi FrvszmanOwi i Aleksan

drowi Wajsowi. 
Ci panowie mieli rozlewnię wina i 
miodu. Interes jeszcze w 27 roku pros? 
perow;ił. r?rźez rok szanowni wierzy
ciele •>! _>.;!; i\:.;ulav);'> nrocenty: Dre-
yfcz kup«Vąl i czytał książki i zajmo

wał się majstrowaniem w domu. W 28 
roku panowie wierzyciele 

przestali płacić regularnie. 
Drewicz nie miał czasu na czytanie i 
majstrowanie: chodził do wierzycieli i 
monitował ich. Wreszcie w 30 roku 
wpływy od kapitału zupełnie ustały. 
Drewicz miał bardzo wiele zmartwień 
i bardzo wiele pracy: starał się wydo
stać choć część swych pieniędzy. W 
31 roku jego wierzyciele sprzedali 
przedsiębiorstwo dwum innym panom 
— sami zaś 

wyjechali w niewiadomym kierunku. 

_ Drewicz został bez grosza. Stracił | Obaj sędziowie asesorzy starają się 
15 tysięcy złotych- Nie miał na chleb, a,przeniknąć tę bezwzględnie niezdrową. 
jego wierzyciele winni mu byli aż 15 
tysięcy złotych. Cały rok żywił się ze 
sprzedaży swej chudoby. Powiada, że 
sprzedał lornetkę, i książki, które czy
tał w pięknym okresie życia- gdy był 
kapitalistą. 

I tutaj zaczyna się tragedja Drewi
cza. Groziła mu eksmisja, wiedział- że 
nie może ścigać swych wierzycieli na 
drodze karnej „prokurator nieby mi nie 
pomógł — to jest sprawa cywilna. A ja 
na sprawę cywilna nie miałem pienię
dzy". 

rozkręca-
w dniu 19 marca 
w chwili- gdy pracował nad 

nlem szyn, 
Przewodniczący sądu — p. s. o. Ło-

Drewiczowi zwykle 

Zemsta na s p o ł e c z e ń s t w i e . 
W tym stanie rzeczy, a przedewszy-1 jakie poczynił Drewicz. Oskarżony zo-

stkiem w tym stanie ducha Drewicz I stał aresztowany przez wywiadowcę 
powziął plan wręcz szatański: ' przód. Kade i posterunkowego w nocy 

ODBIERZE SOBIE ŻYCIE, ALE 
PRZEDTEM ZEMŚCI SIE NA SPOŁE

CZEŃSTWIE 
za to. że ono nie może mu przyjść z po-, ..... 
mocą w jego nieszczęściu Spowoduje, ziński — zadaje 
katastrofę pociągu- Rozkręci szyny i po- pytanie 
łoży się na nich- On zginie i zginą ludzie — Czy oskarżony przyznaje się 
Jadący pociągiem. winy? 

Punktów inkryminacyjnych jest w — Tak jest. Przyznaję się-
akcie oskarżenia irzy. Drewie/ winny! Przewodniczący: — Czy oskarżony 
jest tego. że w nocy z 6 na 7 marca | pragnie złożyć wyjaśnienia? 
1933 roku na szóstym kilometrze toru; Ósk: i 'ony: — Nie mam nic do wy-
Łódź Kaliska — Zgierz przez wykręcę- jaśnienia. Potwierdzam zeznania, złożone 
nie łubków, łączących końce szyn oraz : w policji i przed sędzią śledczym, 
usuniecie 13 wkrętów spowodował nie-i Wszystko już wyjaśniłem, 
bezpieczeństwo katastrofy kolejowej, I Kilka dalszych pytań przewodnlczą-
że 16 marca na -14,560 kilometrze toru! cego doprowadza wreszcie do ustalenia 

do 

opętaną psychikę oskarżonego. 
Sędzia Braun: — Czy oskarżony 

chciał popełnić samobójstwo, czy dopro 
wadzić do katastrofy? 

Oskarżony: — Jedno i drugie. 
Sędzia Braun: — Czy oskarżonemu 

zależało na tern, by wykoleić pociąg o-
sobowy? 

Oskarżony: — To mi było wszystko 
jedno. Przecież w pociągu towarowym 
jada też ludzie. 

Sędzia Grzesiowski: — Dlaczego o-
skarżonemu zależało, by pozbawić ży
cia niewinnych ludzi? Dlaczego nie po
przestał na samobójstwie? 

— Toby było radością dla moich wie 
rzycieli — wyjaśnia w odpowiedzi Dre 
wicz. 

Przewodniczący: — Czy w notatni
ku był podany również sposób, w jaki 
została przeprowadzona katastrofa pod 
Rogowem? 

Oskarżony zlekka podniesionym gło 
sem zaprzecza temu kategorycznie. — 
On nic nie wie o Rogowie. 

Obrońca Drewicza — adw. Lilker— 
zadaje oskarżonemu pytania dotyczące 
jego życia rodzinnego. 

Z rodziną nie żył. Ma dwuch braci i 
jedną siostrę, z którymi się nie komuni
kował. Ojciec umarł na syfilis — jak 

'słyszał. A przyjaciół (odpowiedź na py 
tanie sędziego Grzesiowskiego) Dre
wicz nie miał. Tylko z jednym Langem 

Łódź—Pabianice (Koło Karolewa) przez 
usuniecie 23 wkrętów spowodował nie
bezpieczeństwo takie] same) katastrofy 
I że od 15 do 19 marca na szóstym (Jak 
wyżej) kilometrze toru przez usuniecie 
30 wkrętów i zastąpienie ich krótszemi 
o dwie trzecie również spowodował 
niebezpieczeństwo katastrofy kolejowej. 

Uzasadnienie tych zarzutów przyta
cza szczegóły wykrycia przez niższych 
funkcjonariuszy torowych uszkodzeń. z temi danemi. które już przytoczyliśmy, 

Śrutował jak inżynier. 
Przewodniczący: — Dlaczego oskar-1 

żony nie wybrał ltnji Łódź Fabryczna—! 
Widzew jako terenu zamachu? 

Oskarżony: — Nie mogłem tam pra
cować, bo tam są szyny przybite haka
mi do podkładów' Na szlaku kaliskim 
natomiast szyny są przymocowane do 
podkładów za pomocą śrub. 

Przewodniczący: — Przy oskarżo
nym znaleziono w chwili aresztowania 
sztylet, zawieszony na specjalnym gu
ziku z wewnętrznej strony palta. Jakie 
było przeznaczenie tego sztyletu? 

Osk.: — Miałem kłótnię z panem 
Ciesielskim, który mi groził, że rmrle 
pobije. Nosiłem sztylet dla samoobrony. 

Przewodniczący: — A do czego słu
żył łom żelazny? 

Oskarżony:.Tym łomem chciałem 
podważyć I ostatecznie odrzucić szynę. 
po wykręceniu wszystkich śrub — za
równo łącznikowych jak i mocujących. 

Oskarżony mówi. jak inteligent. Jest 
niezwykle spokojny, pamięta wszystko 
dokładnie. Odpowiedzi jego §ą logiczne 
i precyzyjne nawskrofi-. 

Przewodniczący: A do czego służył 
pas bawełniany, znaleziony również 
przy oskarżonym? 

,,się komunikował. Siostra była w zaMa 
że oskarżony nie odmawia wyjaśnień — ! dzie dla chorych umysłowo. Gdy nie 
Jedynie uważa, że wszystko, co mógł w ; nracował I żył z procentów — czytał 
tej sprawie powiedzieć — już powie- \ książki. Potem Je sprzedawał, 
dział. Również i przed sędzią śledczym | Oskarżony przyznał się do winy. 
nie opowiadał sam przebiegu wypadków •» . . . • 
tylko odpowiadał na pytania Sądowi PrOktirdtOr, 0̂ 0119, WyiM. 
jest gotów, oczywista, na pytania rów- „, ' , , . 
nież odpowiadać. Na rozprawę powołano dwudziestu 

Przewodniczący odczytuje obszerne | świadków. Zeznania ich nie miały już o-
zeznania z akt sprawy. Są one zgodne I w e i w a g > dowodowej, ze względu na 

przyznanie się świadka. Naczelnik Tur-
czynowicz podaje szczegóły techniczne 
z koleinictwa. Dróżnik przejazdowy o-
powiada o tern. jak rano, idąc do pracy, 
spostrzegł na torze odkręcone śruby.— 
Jak zatrzymał z kolegą pociąg towaro
wy, który po zaurożonem mieiscu prze
szedł z szybkością 3 kilometrów na go
dzinę... Świadek Lange mówi o oskar
żonym, że był zawsze odludkiem i dzi
wakiem. 

Inspektor Nosek podaje dokładny 
przebieg śledztwa. 

Prokurator domagał się surowego 
wymiaru kary. Podkreślił wyrachowa
nie, napięcie zlej woli i zimna krew o-
skarżonego — zamachowca, niebezpie
cznego w najwyższym stopniu. 

Adw. Lilker przytacza cały szereer 
momentów łagodzących, których w teł 
sprawie nie brak. Nędza, rozżalenie i 
rozgoryczenie, które przerodziło « ' i 
wreszcie w głuchą nienawiść o podkła
dzie patologicznym. Obrońca orosił o 
względność i wyrozumiałość sadu. 

Około godziny szóstej oo poł. sąd 
wyniósł wyrok. Drewicz vel Drewhz zo 
stał skazany za pierwsze nrzestppstwo 
(według podanych przez nas na wste-
nie inkryminowanych minktów) na 6 
lat wlezienia, za drugie — nn s lot. za 
trzecie — na 8 lat wlezienia. Wobec 
zbiegu przestępstw sad «kazal go łącz
nie na osiem lat więzienia. 

Charakterystyka Drewicza nie bvła 
by zupełna, gdybyśmy nie dodali szcze 

— Chciałem sie przymocować do 
szyn. Chciałem sobie odebrać życie w 
chwili katastrofy. 

Z dalszych zeznań dowiadujemy się 
rzeczy niesamowitych. Przypominają 
się koszmarne sceny z procesu Matusz-
ki: Drewicz obrał punkt dobrze sobie 
znany, gdyż w tych okolicach, za Ża-
bieńcem mieszkał kiedyś. Linja biegła 
na wysokim, sześciometrowym nasypie 
Obok były krzaki. Z tych krzaków Dre 
wicz obserwował przejeżdżające po
ciągi. Badał ich szybkość. Na pytanie p. 
prokuratora Skąpskiego oskarżony wy
jaśnia, że badał szybkość, by ustalić, — 
czy konieczne iest wykręcenie wszyst
kich śrub. 

— Sądziłem, — wyjaśnia, — że Je
żeli pociąg biegłby z szybkością 100 ki
lometrów na godzinę, to wystarczałoby 
wykręcić tylko kilkanaście śrub na całą 
liczbę 72. 

Przewodniczący: — Czy pociągi 
przechodziły tamtędy Już po rozkręce
niu śrub? 

Oskarżony: — Tak. Dwa osobowe 1 
ieden towarowy. Ale do katastrofy nie 

Głos Drewicza załamuje sie na chwil doszło. Jeszcze było dość śrub w p o d -
le: "kładach i w łubkach. 

Jaft snomodmwał katastrofę M wvszleCT na i;nv pm bni„ 
Okazuje się dalej, że oskarżony za- tkwiła jeszcze, ale posiadając tylko 2— nersonalij oskarżonego. Drewicz bvł 

notował sobie w notatniku ..Trzy spo-'3 gwinty, nie trzymała wcale... A praca Iluż dwa razy karany: lpczn'e odsłpd^.j 
sony wywołania katastrofy". Miał cyr-nad wykręceniem każdej śruby była,5 lat wiezienia za nadużycia ?. wvroł"t 
kieł i miarkę, by mierzyć dokładnie śru .ciężka. Po 15 minut każda... Miał róz- sądu wojskowego. Ponadto mn n-yrok 
by. które w domu, po wykręceniu na Kład Jazdy przy sobie. Działał, Jak Inży na czterv m ł o c c e za nadużycie " ! e -
miejscu obcinał w ten sposób, by śruba'nier. częci służbowe]. (K) 
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m DŹWIĘKOWE 

Grand-kinO 
i Do łez wzruszający 

dramat p. t. L I L J O M w roli tyt. 

Charles Farrel 
Nadprogram ciekawe dodatki Foxa i Metra. — Początek o godz. 4.30. 

Festina lente 
Spiesz się powoli — oto maksyma, 

która jest źródłem wielu mądrości ży
ciowych. Spiesz się powoli — to zna
czy — czyń wszystko dokładnie i umie 
jętnie, albowiem rezygnacja z dokład
ności i umiejętności na rzecz pośpiechu 
bardzo często kryje w sobie zarodki 
klęski. A są już dziedziny życia, które 
wręcz nie znoszą pośpiechu, że tylko 
wspomnimy o najpopularniejszej — Je
dzeniu. Oczywista to szkoda dla zdro
wia. Nie należy także palić zbyt pręd
ko, zbyt zachłannie, o czem każdy pa
lacz wiedzieć powinien. W czasie spa
lania się tytoniu spala się także lwia 
część nikotyny, o ile palimy naszego 
papierosa powoli. O ile czynimy to 
zbyt prędko- nikotyna nie zdąża się 
spalić, wchłaniamy ją więc wraz z dy
mem tytoniowym. Informacja ta jest 
bardzo na czasie. W czasie wielkich 
letnich upałów łatwiej reagujemy na 
nikotynę, aniżeli w innych porach roku 
Toteż powolne wypalanie papierosa 
zachowa nam identyczną dozę przy
jemności, a uchroni od pochłaniania 
nadmiernej ilości nikotyny. 

Z w a r s z a w s k i c h t e a t r ó w . 

.Zjazd gwiażd'w,,Rexie 
W reprezentacyjnym gmachu przy 

ulicy iKarowej, gdzie przed kilkoma mie
siącami zakończył niesławny swój żywot 
Teatr Artystów, a przed kilku tygodnia
mi „ALhambra", powstał music-hall 
,#ex " . 

Ni€ jest to music-hall w pełnem zna
czeniu tego słowa, raczej konglomerat 
rewji i kabaretu, kierowany przez jed
nego bodaj fachowca w tej dziedzinie. 
Andrzeja Własta. 
, Zdawałoby się, że w dzisiejszych 
czasach, kiedy wszyscy i wszędzie mó
wiąc szeroko o upadku i ,.wykończeniu'' 
się rewji i kabaretu, kiedy ,,Banda" pe
wnego dnia przestała nagle istnieć, żad
na impreza teatralna nie zdoła zaintere
sować Warszawy. 

Inauguracja , Rexu" zaprzeczyła jed
nak tej opinji i dowiodła raz jeszcze, że 
dobry towar „idzie" nawet w takich cza
sach, jak obecne. A „towar" jest dobry 
— zarówno aktorski (Pogorzelska, Żeli
chowska, Varja Łaska, Halama, Tom, 
Dymsza, Lawióski, Jarossy, Sym i wie
lu innych), jak i autorski (Włast, Tuwim, 
Hemar, Słonimski, Szerszeń, Starski), 
przyczem fachowym „sprzedawcą" tego 
towaru jest — twórca i wieloletni dy
rektor artystyczny „Morskiego Oka" — 
Andrzej Włast. 

Program inauguracyjny „Rexu" 
„Zjazd gwiazd" jest swojego rodzaju re
welacją, mimo, iż został zmontowany na
prędce. 

Doskonałe obrazy rewjowe, pełne 
humoru i dowcipu skecze, lekkoostraw-
na satyra polityczna i melodyjna muzy
ka — wszystko to, podan« na tle pomys
łowych i bogatych dekoracyj (Jewnie-
wiczowa), złożyło się na niewidziane do 
tychczas w Warszawie widowisko. 

Nic więc dziwnego, że przez pakow
ną widownię ,,Rexu" przewija się dzien
nie kilka tysięcy widzów, co jest w dzie
dzinie teatru niemniejszą sensacją niż 
sam program tego teatru. 

Sądząc z programu inauguracyjnego 
i znając niespożytą,, inwencję dyr. Wła
sta, należy wróżyć „Rexowi", długotrwa 
łe powodzenie. —Zast.— 

WiilHIilWiliillll 

£= ręczne! robntv na drutach I szydełko-
B we najnowsze modele wiedeńskie I pa

ryskie. 
Ceny przystępne. 

L I L I H I R S Z M A N. 
KlllrisMeen 14. 2 nletro. 

H npiazd tramwajami Nr. Nr. 4. 8 1 14. 

^Illllllllllllllllllllllli:!llllllll!lllllllllllllll!lll!llllllllll!lllll|lillll>!i! 

Nie wierzę w rychły upadek Hitlera-
o ś w i a d c z y ł b . r e d a k t o r n a c z e l n y „ V o s s i s c h e Z e i t u n g " J e r z y B e r n -

h a r d t . — S o c j a l i ś c i p r z y c z y n i l i s i ę d o z w y c i ę s t w a h i t l e r y z m u . 
Przybycie jego wzbudziło wielkiej za swój obowiązek stanąć po stronie 

zainteresowanie. Goście zasypali go reżymu Wilhelma II. Z głęboka wiarą 
formalnie pytaniami: „Jak długo pozo- w słuszność sprawy walczyłem z po-

Przed kilku dniami odbyło się w Pa
ryżu przyjęcie u Jakóba Bardou, eks
perta rządu francuskiego w sprawach 
zagadnień angielskich. Nazwisko Bar
dou znane jest w Europie, nie ze wzglę
du na jego stanowisko w rządzie. Jest 
on bowiem zarazem jednym z najgłoś
niejszych publicystów francuskich i 
współpracownikiem wielkiego dziennika 
francuskiego „Temps". 

W salonach jego zebrało się liczne 
towarzystwo, składające się przedsta
wicieli świata politycznego, społeczne
go i prasy. Było również kilku emigran
tów niemieckich: hrabia Kessler, b. po
seł niemiecki w Warszawie, który, ja
ko serdeczny przyjaciel Rathenaua, nie 
mógł pozostać w Niemczeh, ostatni pru
ski minister finansów Klepper który ró
wnież musiał uchodzić przed prześlado
waniami narodowych socjalistów. Ze
branie to nosiło wyjątkowy charakter: 
Bardou urządził przyjęcie, celem ucz
czenia króla dzlenikarzy na wygnaniu, 
jednego z najwybitniejszych przedsta 

stanie Hitler na czele państwa? Czy bę
dzie wojna? Co się stanie z żydami w 
Niemczech? Kiedy on zamierza powró
cić do Niemiec? 

A w odpowiedzi na wszystkie te py
tania red. Bernhardt wygłosił długie 
przemówienie: 

—Uważam, że Hitler Jest nieszczę
ściem narodu niemieckiego. Upadek na
rodu niemieckiego nie Jest kwestia kil
ku tygodni czy miesięcy, ale jeśli re
żym obecny pozostanie — naród nie
miecki będzie kroczył konsekwentnie 
ku upadkowi. Ja osobiście do Niemiec 
nie powrócę Już nigdy. Spaliłem poza 
sobą wszystkie mosty. 40 lat praco
wałem na placówce społecznej. Byłem 
prezesem wszechnleinieckiej organiza
cji dziennikarskiej. Moja rodzina mie
szka w Niemczech Już 500 lat. Mimo, 
Iż z pochodzenia Jestem żydem, uważa
łem się zawsze za niemca I tylko za 

wicieli dziennikarstwa niemieckiego, i niemca. Oddany byłem niemieckiej kul-
który zmuszony był emigrować, slyn- turze I niemieckiemu życiu całą duszą, 
nego Jerzego Bernhardta. ' W czasie wojny światowej uważałem 

Wielka afera w Kielcach. 
Sekretarz kasy chorych sprzeniewierzył 40 tys. zł. 

Kielce, 3 lipca 
Społeczeństwo kieleckie zostało 

zelektryzowane wiadomością o wykry
ciu poważnych nadużyć- sięgających 
znacznych sum w kieleckie] kasie cho
rych. 

Nadużyć dopuszczał się od dłuższe
go czasu sekretarz kasy, Chudzicki. 

Ostatnio Chudzicki wyjechał na ur
lop i w tym czasie wyszły na jaw jego 
nadużycia. 

Chudzickiego aresztowano w Stani
sławowie, gdy bawił u brata swego. 
Suma zdefraudowanych pieniędzy sięga 
kilkunastu tysięcy złotych. Dokładna 

cyfra narazie nie jest jeszcze ustalona. 
Według krążących w mieście pogłosek 
cyfra zdefraudowanych sum dochodzić 

ma do 40.000 zt. 
Szczegóły afery w Kieleckiej Kasie 

Chorych trzymane są w tajemnicy, a 
specjalna komisja śledcza bada księgi i 
dowody celem ustalenia wysokości zde
fraudowanych sum. 

Chudricki prowadził szeroki tryb 
życia — tak, że mimo stosunkowo du
żych poborów, nie wystarczały one na 
pokrycie jego wydatków. Zaciągał prze 
to długi i został winien różnym oso
bom znaczne kwoty. 

Pabianice 

Sgr 

POŻYCZKA NA ROBOTY PUBLICZNE. 
Fundusz pracy na> skutek starań ma

gistratu przyznał Pabianicom pożyczkę 
na roboty publiczne w kwocie 562 ty
sięcy złotych. Suma ta została przezna
czona na następujące roboty: 139000 zł. 
na zabrukowanie ulicy Legjonów i Leś
nej, 196000 zł. na wykończenie łaźni i 
227000 zł. na uregulowanie stawu przy 
ulicy Grobelnej. 

Od szeregu lat największą bolączką 
miasta był cuchnący staw przy ulicy 
Grobelnej. Ponieważ staw ten stanowił 
własność firmy Krusche i Ender, regulac 
ja jego była wciąż kwestją sporną. Obe
cnie nastąpiło porozumienie pomiędzy 
magistratem i wymienioną firmą, na za
sadzie którego firma wyasygnowała na 
oczyszczenie części stawu, zatrzymane
go dla swojego użytku, 4000 zł. Reszta 
zanieczyszczonego terenu będzie zupeł
nie zasypana i powstaną na niej skwery 

Łaźnia również była poważną bolącz
ką miasta. Przed czterema laty wzniesio
no mury, lecz na wykończenie łaźni za
brakło odpowiednich funduszów. Zniko
ma ilość domów posiada własne łazienki, 
a ludność robotnicza pozbawiona była 
zupełnie możności korzystania z kąpieli. 
Żadna szkoła również nie posiada urzą
dzeń kąpielowych. Z tych względów wy 
kończenie i uruchomienie łaźni miej
skiej jest sprawą pierwszorzędnego zna
czenia. 

NOWI MATURZYŚCI. 
Świadectwa dojrzałości otrzymali w gimna

zjum Bolesława Prusa następujący uczniowie: 
•.'.•»:.•/ Adolf, Głaz Rafa), Halpern Ilia, 

Halin Wilhelm, Czapoki Mi-rjan. Ickowicz Wik
tor, Fjedoljew Borys, Kuszak Mieczysław. Kiihn 
Edward Minc Wałdysław, Lewin Moryc, Patu-
rzyń i-i Stefan, Rybow<*ki Roman. Rogoziński 
Ął>«flm, Steinert Jeny, Taroivński Piotr. Znifert 
Alfred, Zaleski Wałdysław: 

WYPADEK Z NABOJAMI. 
Pomimo ciągłych wypadków z mater

iałami wybuchowemi ludzie nie mogą 
nauczyć się ostrożności. Ofiarą takiej nie 
ostrożności stał się Kunicki Bolesław, 
który, starając się rozładować nabój, 
spowodował wybuch. Doznał on po
szarpania prawej kiści i ramienia. 

Fatalnemu wypadkowi uległ również 
Adamczyk Józef, który schował do kie
szeni nabój i, trzymając w niej rękę, spo 
wodował przez nagrzanie naboju wy
buch. Skutki tej nieostrożności dla A-
damczyka były bardzo bolesne, gdyż wy 
buch rozszarpał mu kiść i urwał kilka 
palców. Wypadki te winny być groźnem 
ostrzeżeniem dla osób, które wciąż lek
ceważą sobie materjały wybuchowe. 

MATURZYŚCI. 
W bieżącym tygodniu szkoły średnie 

w Pabjanicach zakończyły egzaminy ma 
turalne. Wszystkie szkoły średnie wyda
ły ogółem 68 matur, a mianowicie: Pań
stwowe Gimnazjum im. J. Śniadeckiego 
21 matur, Państwowe Gimnazjum im, 
Królowej Jadwigi 15 matur, Seminarjum 
nauczycielskie Koła Polskiej Macierzy 
Skzolnej 32 matury. 

ŚWIĘTO MORZA. 
Miejscowy Komitet Obchodu Święta 

Morza poza uroczystościami miejscowe-
mi zorganizował wycieczkę zbiorową do 
Gdyni. Pomimo ciężkich czasów na uro
czystości morskie do Gdyni wyjechało z 
Pabjanic około 200 osób. Jest to oczywi
stym dowodem, że zainteresowanie mo
rzem i Gdynią z każdym rokiem wzra
sta i obejmuje wszystkie warstwy lud
ności. 

woienną polityką Francji. Na wszyst
kich kongresach międzynarodowych ja
ko dziennikarz I polityk stałem w pier
wszym szeregu walczących o Niemcy. 
Po 30 stycznia bieżącego roku powie
dziano mi — „Jesteś tu niepotrzebny, 
nigdy nie byłeś potrzebny, ponieważ 
jesteś żydem". 

I dlatego nigdy do Niemiec nie wró
cę, nawet w wypadku, gdy Hitler odej
dzie a niemiecka demokracja zatryum
fuje. 

Tylko — że ja nie wierzę w upadek 
Hitlera. Narodowy socjalizm niemiecki 
ustabilizował się na długo, bardzo dłu
go. Dziś już nie chodzi o osobę Hitle
ra. Jeśli on zginie — narodowy socja
lizm będzie istniał. Sądzę, że nadejdą 
jeszcze gorsze czasy. Ruch narodowo-
socjalistyczny przerósł swego wodza, 
który nie jest w stame postawić tamy 
przed zbyt wielką agresywnością 
swych towarzyszy partyjnych. Skłon
ny jestem mniemać, że rewolucja na
rodowo - socjalistyczna pożre swego 
wodza, . który nie będzie chciał pójść 
zbyt daleko. f f - 9 

Winę, że ruch ten w Niemczech za
tryumfował, ponosi wyłącznie republi
ka niemiecka. Republika systematycz
nie kopała sobie w ciągu czternastu r^at 
grób, Jeśli mam wymienić tych, którzy 
przyczynili się do upadku demokratycz
nej republiki, przedewszystkiem zatrzy 
mam się na nazwiskach Otto Brauna i 
Severinga. Mieli oni w swych rękach 
pełnię władzy i nie_ umieli z niej korzy
stać. Do swych wrogów zabierali się 
w rękawiczkach. Dlaczego? Ponieważ 
ci ludzie nie posiadali dostatecznie silne] 
wiary w swe ideały, w swoje prawo 1 
w swoją siłę. A czyż można wyobra
zić sobie bardziej niepokojące zjawisko, 
jak działacza państwowego, który nie 
jest przekonany niewzruszenie w słusz
ność swej idei? Severing ciągle się 
wahał, nigdy nie był pewien siebie. I 
dlatego przegrał. Hitler miał pełną wia
rę w siebie i wykuwał tę wiarę, mimo 
jej szaleństwa w sercach miljonów lu
dzi. I dlatego wygrał. 

W najbliższym czasie napiszę publi
kację p. t. „Samobójstwo jedne] repu
bliki". W publikacji tej zerwę przed 
całym światem zasłonę z republikań
skiej przeszłości Niemiec. Wykażę, na 
jakich podstawach stał ten kolos i kto 
przyczynił się do poderwania tych pod
staw. 

Hitler dziś tryumfuje, choć bynaj
mniej nie ma powodów do tryumfu. Po
nieważ w Niemczech niema wolności — 
może on wmówić masom co tylko ze
chce i wszystko musi być przyjęte za 
dobrą monetę. 

Naród niemiecki był bardzo dobry. 
Jeden po drugim zgłaszali się lekarze, 
by go uzdrowić. Tymi lekarzami byli: 
Ebert, Wirth, Rathenau. Stresemann, 
Bruenlng, Schleicher i Paper. Wszyscy 
lekarze okazali się bezsilni. Wówczas 
chory uczynił to, co czyni wielu ludzi. 
Przywołał na pomoc znachora. I ten 
znachor od łoża cboreep iuż nie odej
dzie. 

Powtarzam, ieśli nie stanie się cud, 
Hitler utrzyma się przy władzy bardzo 
długo. Tak długo, dopóki będzie w 
Niemczech co niszczyć, by rzucać po
karm dla instynktu tłumu. A w Niem
czech jest jeszcze wiele rzeczy, które 
można zniszczyć. A. Ar. 

„ C A S I N O " 
Dziś pocz. o sodz 4, 6, 8, 10 wiec*. 

Tylko raz n;i wiele, wiele lat powsta
łe lUm o tak olbrzvi v h wartościach! 

„ T 0 M M Y B O Y " 
z CLARK GAELEM I MADGE EVANS 

w roj. ifltiwnycli. 



„ r Handlowo-Przemysłowy 
łódzkiego ohr^gu włóltieiiiuczesto. 
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_ POSIEDZENIE IZBY. 
Pragmatyka służbowa persoi\elu izby przemysłowo-

handlowej została uchwalona. 
W dniu wczorajszym odbyło się, udziału nie wziął, jedynie przedstawi ' 

kwartalne plenarne posiedzenie łódz
kiej izby przemysłowo - handlowej. Na 
zebranie przybyło zaledwie 38 radców 
wobec czego zdjęto z porządku dzien
nego sprawy, dotyczące zmian statuto
wych, które wymagają kwalifikowanej 
większości. 

Po przyjęciu protokułu poprzedniego 
walnego zebrania, prezes izby p- Gc-
yer odczytał sprawozdanie izby. Wice 
prezes izby p. Hertz w dłuższym refe . _ _ . • . . . . 

ciele drobnego kupiectwa uskarżali się 
na ostatnie rozporządzenie o handlu mle 
kiem, które pozbawia zarobków setki 
kupców. Podnoszono również rozpaczli
wą sytuację straganiarzy. pozbawionych 
ostatnio możności zarobkowania. 

Dr. Juliusz Bornet referuje sprawę 
statutu urzędniczego personelu izby o-
raz statutu emerytalnego. Referent pod
kreśla, iż pragmatyka służbowa, obo
wiązująca samorząd gospodarczy., pod-

racie zaanalizował budeżt i ^^\SS^US^^SW^ 
wo omówił działalność izby. Pozatem mysłu i handlu. W związku z p o K ? . 
w_ dyskusji nad sprawozd. rocznym nikt I szem komisja opracowała regulaminy 

Nowy kodeks handlowy 
j e s t o p r a c o w y w a n y p r z e z w a r s z a w s k ą 

i z b ę p r z e m . - h a n d l o w ą . 
Komisja prawa gospodarczego izby 

przemysłowo-handlowej w Warszawie 
przystąpiła ostatnio do prac nad projek
tem nowego kodeksu handlowego. Na 
dwuch kolejnych posiedzeniach przedys-_.. —.v.,..j,v,., p l c u « i . U u i p r i t - u y s - | usiaiono, iz wpisy uzyskiwać winny zna-
kutowano szczegółowo sprawy, dotyczą-1 mię wiary publicznej po upływie dni 14 
ce żirmy przedsiębiorstwa, r e j e s t r u h a m r,A i Ł n N r w , , ; - , . V~~:>. A • ce firmy przedsiębiorstwa, rejestru han-

Jdlowego, ksiąg handlowych oraz pełno
mocników handlowych. 

Komisja stanęła na stanowisku, iż w 
razie nabycia istniejącego przedsiębior
stwa, nabywca — za zezwoleniem po
przedniego właściciela l u b spadkobier
ców — mpfcjB porowedztó ,Ło przedsiębior
stwo pod dotychczasową firmą, b e z do-
datku<!tł«naczaja^ e g Q j r f ą b y w c ę . , 

Komisja podkreśliła przytem, iż usta
lenie rzeczywistego właściciela przed
siębiorstwa w rejestrze handlowym nie 
przedstawia większych trudności, sama 
£aś firma jest tak poważnym aktywem 

iż wbrew woli przedsiębiorcy nie należy 
)ej zmieniać drogą wprowadzenia jakich
kolwiek dodatków. 

Co się tyczy rejestru handlowego, to 
ustalono, iż wpisy uzyskiwać winny zna 

Chaos pspodar 
czo-walufowy. 

Konferencja londyńska daje już w 
obecnem swem stadjum dowody swej 
bezowocności* 

Wszyscy bardzo dobrze rozumieją, 
ż e chaos walutowy jest fatalnem tłem 
konferencji, mającej spacyfikować mię
dzynarodowe stosunki gospodarcze-
Albo wiec będzie wynaleziona jakaś 
praktyczna formułka, zapewniająca cho
ciażby przejściową stabilizację, albo de
legaci będą mogli niezadługo rozjechać 
się d o domów. 

Stąd ciągły nastrój złudzeń 1 wy
czekiwania. Najpierw mówiono nam o 
przejściowym rozejmie, doraźnie za
wartym przy udziale delegatów amery
kańskich. Wkrótce • okazało się że peł
nomocnictwa Ich nie sięgają tak daleko. 

Później spodziewano się ratunku od 
prof. Mosley'a, jednego z uczestników 
..trustu mózgów" Roosevelta. Można się 
t e r n było tak długo łudzić, jak długo 
Mosley nie wylądował w Europie, p o 
nieważ wkrótce okazało się. że nic re
welacyjnego dla konferencji nie przy
wiózł. 

Wreszcie — n a tle ostatniego zała
mania sie dolara — Uczono już, zdaje 
sle. wprost na ostatnią instancję, t o jest, 
n a parnego prezydenta. Tymczasem na
d e s z ł a w sobotę odpowiedź na propozy-
cfe,^klubu stabilizacyjnego" rozwiała ł 
to ^łudzenie, pozwalając iuż tylko bawić 
się w Interpretację tej w pewnym sensie, 
pytyjskiej repliki. 

Cały świat ogarnięty Jest niepokojem 
walutowym. Dreszcz tego niepokoju nie 
jest już obcy krajom, których,-waluty 
były niezwyciężoną potęgą. Gdy. więc 
równowaga gospodarcza świata ząw.i-
sła o d polityki walutowej Stanów — 
warto uświadomić sobie, że t a ostatnia 
uzależniona jest od wewnętrznej poli
tyki ekonomicznej rządu Roosevelta. 
Polityka t a jest tymczasem terenem 
wielkiego eksperymentu, którego pod
stawy sformułowane sa w dwuch zasad
niczych aktach prawodawczych: „Farm 
Relief Bill" oraz ..National Industrial Re- . . . . . . ^ \ ^ „ - ^ - JU - . K ; n _ ; n ^ l , ; ^ K 

covery B U R . w związku z bojkotem towarów niemieckich. ńv n o w S 3 ^rUńuuS^T^i^inl^l w związku z antyiiiemieckiem n a - sprowadzano do Anglii przeważnie z 
S , o m v c M w , M ^ angielskich sfer kupieckich Niemiec. Do artykułów tych zaliczyć 
^ m ^ k ? v ^ t i ^ ^ ^ t ^ w t ^ 0 s t a t n l 0 ™ż »wośc l dla pol- • 

ą c ą prawodawstwa antltrustowego; w , J ° . z e % t r o n y odbiorców brytyjskich 
tym okresie w miejsce zakazu trustów j ̂  p r Z e d s ; Q l ) i o r s t w polskiego przemy-
wprowadza się j u z tylko system Ich \ " ' I / < K I C N , . ! C 7 E „ 0 

kontroli państwowej pod kątem wldze- i s ł u włókienniczego, 
n l a interesu publicznego ze szczególnem 
uwzględnieniem walki przeciw monopo
lom; znamlennem jest, Iż tendencje go
spodarstwa planowego — tak dotąd o b 
c e gospodarstwu Stanów — wyrażają 

I t v t ! t 7 0 , u ^ W d n i u wczorajszym na łódzkim', Inne waluty przy tendencji utrzyma 
dokonanie wielkich robót nubl.cznych; rynku walutowym nastąpiła dalsza gwal nej: marka niemiecka 210 * płaceniu i ^X^A«^A^^ovma zniżka dolara- W toft^g* 2 1 1 * f ^ i ^ ^ ^ A 
sjl bonów skarbowych. ! n v c h pląoono j eszcze za dolara 6.92 ilnlarfenł, 

¥ • 

od daty wpisu. Konieczność określenia 
terminu, w ciągu którego • kupiec może 
wnieść zarzuty co do wpisów dokona
nych niezgodnie z jego zgłoszeniem lub 
bez zgłoszenia, została stwierdzona 
przez Komisję w interesie bezpieczeń
stwa obrotu. 

W- dsiaje," dotyczącym pełnomocników 
handlowych, .uznano za konieczne pod
kreślić, iż podróżujący sprżedawcai. nip 
jest z samego prawa upoważniony do 
inkasowania należności kupca i winien 
mieć w tym względzie wyraźne pełno
mocnictwo. 

Eksport włókienniczy do Anglii 

« - Ł O N ? ? * I E

 f i r s ° r t o w e z a m i e - i ZtZl^Zi^ P ^ C e Z ! ! a c z n e H ° - m o d o ś ć baczne" Ilości sci tych artykułów, które dotychczas sklej. 
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należy niektóre gatunki tkanin wełnią 
uych. wełniane towary czesankowe na 
płaszcze damskie, szmaty do produkcji 
niektórych gatunków tkanin, niektóre 
gatunki przędzy itd. 

Jednocześnie wzrosło zainteresowa
nie dla wyrobów polskiego przemysłu 
włókienniczego w koloniach angielskich, 
które Importowały ostatnio jak wlado-

konfekcji pol-

(fłąineft walutowy w £odzi. 
W (Trilli \\rc"/r\m ło?\rm nn I t • . 

sjl bonów skarbowych. .nych płacono jeszcze za dolara 6 92 
Jasne jest, że przy realizacji celów, ściano 6.94. Bank Polski, przy bardzo 

przezierających z obu aktów, wypadnie I znacznej podaży, początkowo płacił 6.92 
manipulować kołfł wn1ntv . W A T N L L N M I ohniżiinr CFONNIRMR.R. L^ . r c - ri^non O _ „ i . manipulować koło waluty. Wątpliwe 
jest więc czy Stany dla ratowania kon
ferencji zechcą się dzisiaj w zaraniu 
urzeczywistnienia swych zamierzeń w 
tej mierze skrępować. 

Nakreślone tu elementy aktualnej 
strukturalno- J konjunkturalno-gospodar-
cze] polityki Stanów rzucić nam mogą 
pewne światło na szanse wysiłku w 
kierunku umownej stablllzacłl walut w 
skali światowej. Dr. A. Z-

Repobla" i „Express llutrowaiv"i 
do nabycia codziennie w sklepie! 
LEWKNBERGA w f n o w i o d z u I« 
T e o f i l o w i e i na kolon.jarh l e t n i c h ' 

obok Inowlodzn 

obniżając stopniowo kurs do 6.80. Bank 
Polski w Warszawie zakończył przyj
mowanie dolarów po jeszcze niższym 
kursie 6.70. W godzinach przedpołudnio
wych tendencję utrzymywało nader 
znaczne zapotrzebowanie, charaktery
styczne dla obrotów poniedziałkowych 
Wieczorem, gdy zapotrzebowanie zma
lało do minimum, zaś podaż utrzymała 
się w bardzo znacznych granicach, 
kurs raptownie obniżył się do 6.65 w 
płaceniu i 6-70 w żądaniu- Przy powyż
szych kursach dokonano w ciągu dnia 
bardzo znacznych obrotów. Ostateczna 
tendencja wybitnie słaba, Nastrój ryn
ku najzupełniej spokojny. 

Dolary złote zachowały kurs z sobo
ty: 9.22 w płaceniu i 9.25 w żądaniu 
Obroty z. ł.o t e m i dolarami małe, 

płaceniu i 35.15 w żądaniu, szwajcarski 
172, w płaceniu i 172.25 w żądaniu, szy
ling'austryjacki 99.5 w płaceniu i 100 w 
żądaniu, gulden gdański 174 wpłaceniu i 
175 w żądaniu. Obroty walutami małe. 
Łódzkie 8-procentowe listy zastawne 
bez zmiany 37.25 w płaceniu i 37.5 w 
żądaniu. (c) 

G i e ł d a z b o ż o w o -
t o w a r o w a . 

służbowe, zgodnie ze zleceniami mini
sterstwa oraz interesami urzędników, i 
samej instytucji. 

Radca Władysław Landsberg zgła
sza cały szereg zapytań w związku z 
przepisami p r a g m a t y k i służbowej. , 

Radca Librach wnosi, aby wicedy
rektorem izby 'przysługiwał 6-tygo-
dniowy urlop, podobnie jak dyrektoro
wi oraz aby prawa ich odnośnie odpra
wy przed uzyskaniem emerytuary by
ły również zrównane z odprawą dyrek
tora- (Odprawa ta. poza normalnym, 
przez prawo przewidzianem odszkodo
waniem, wynosi 2 mies. pensji za każ
dy przepracowany rok. 

Dr. Bornet zgłasza natomiast po
prawkę, aby warunki odprawy dyrek
tora i wicedyrektorów zrównać z od
prawą wszystkich pozostałych urzędni 
ków. gdyż w przeciwnym wypadku 
zwolnienie z posady dyrektora przed 
dojściem jego do emerytury stałoby się 
prawdziwa kontrybucją dla łódzkiego 
handlu i przemysłu. Dość nadmienić, iż 
w wypadku odprawy dyrektora izby po 
14 latach pracy (15-letnia praca daje 
prawo do emerytury) kosztowałaby iz
bę 80 tysięcy złotych. 

Przed głosowaniem rd; Librach cofa 
swój wniosek i w głosowaniu przyjęta 
zostaje pragmatyka w orjzmlcniu ko
misji wraz z powyższą popYawką dr. 
Borneta. 

Sprawę urlopów izba załatwiła w 
ten sposób, iż dyrektor korzystać bę
dzie z urlopu 6-tygodniowego, a wice-
tfyf^ktoVzy ' z ' 5-tygodniowc"gó. 

Na tern plenarne posiedzenie łódzkie
go 'samorządu' gospodarczego'"'zostało 
zakończone. (C) 

Handel z zagranicą. 
Firmy pozostające w stosunkach handlowych 

z . firmą ,,Aux Trava-iHeurs" w Casablance ze
chcą zgłosić się do biura Izby- Przemysłow.o-
Handlowcj w Ładzi dla otrzymania bliższych Łn-
formacyj. 

Firma palestyńska obejmie zastępstwo sprze
daży polskich fabryk pragnących eksportować 
wyroby swe do Palestyny. 

Firma gdańska poszukuje zastępstwa fabryk 
produkujących wyroby dziane, pończochy, b i « -
liznę_ damską,-konfekcję i koronki. . 

Firma marokańska interesuje się importem 
dodalkńw krawieckich onaiz konfekcji, w tem 
bluz robotniczych.' 

Firma rumuńska pragnie otrzymać zaslę-pctwo 
febryk tkaniin podsizewkowych oraz przędzy 
sztuczno-jedwabnej. 

Bliższych informacyj udziela biuro loby Prze 
myisłowo-Hiainidlowcj w Łodzi. 

Hurtownia - drogeryjna w Rumun]! pragnie 
wejść w kontakt handlowy z wytwórniami i nur 
loweiami artykułów droijeryjnych, fairmaceutycz 
nych, gumowych, sanitarnych, kosmetycznych 

• Firma palestyńska (Tel Av iv ) poszukuje do
stawców wyrobów inslalacyjno - sanitarnych. 
Firma posiada przedstawicielstwa nietylko w 
Palestynie, lecz również w Syrji i Egipcie. 

Bliższe informacje w Izbie Przemysłowo-
Handlowej w Gdyni. , . 

N O T O W A N I A B A W E Ł N Y 
z dnia 1 lipca 1933 r. 

Nowy York. Loco 10.30, lroicc 10.14. sier
pień 10.15,. wrzesień 10.31, październik 10.41. li
stopad 1,0.47, grudzień 10.56. styczeń 10.62. luty 
10.68, marzec 10.77', kwiecień 10.S3, mai 10.92. 

Nowy Orlean. Loco 10.10, lipiec 10.10, paź
dziernik 10.38,. grudzień 10.54 styczeń 10.69, 
marzec 10.7S, maj 10.90- • 

Liverpool. Loco 6.42, Upiec 6-18, sierpień 
6.18, wnz«sień 6.18, październik 6.19, listopad 
6.20, grudzień 6.21, styczeń 6.22. luty 6.24, ma-
raec 6.26, kwiecień 6.27. maj 6-29, czerwiec 6-30 
lipiec C.32, siierpień 6.35. 

Egipska. Loco 8.40, lipiec 8.06, październik 

pszenica 40-25 — 41.25, jęczmień prze-
miałówy 19.00 — 20)00. owies 17.25 — 
17.75, mąka żytnia 60 proc. 33.50 — 
34.50, mąka żytnia 65 proc 32.50 — 
33.50. mąka ps/enna 65 proc- 61.00 — 63, 
otręby żytnie 13.00 - 13.50, otręby 

przy dostatecznej' podaży materiału Ru-1 pszenic 1II.25 - 11.75. otręby pszenne 
blc złote w płaceniu bez zmiany <k*5 U r u h ^,77 ' ^ Ł ^ W g t ^ 
w łnchmiu o dwa grosze zwyżkowały . ' ' ^ 1000 l»h?n ż;>łty 10.00 — 11-00. — 
do 4.90 

\Vczorajsze notowania łódzkiej g i e ł - ^ ^ s M r S 8 . ^ ^ 
dy zbożowo - towarowej za 100 kg. lo- • 7 , 7
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U p a d ł o ś c i i u k l a d g 
Na początku października ub. r. sąd 

handlowy rozpoznawał sprawę firmy 
„Hja Margolin. Spadkobiercy" wyrób 
utensylyj tkackich, przy ul. Wólczań
skiej 103. która od 22 grudnia 1931 r. 
korzystała z odroczenia wypłat. Ponie
waż stan materjalny firmy nie pozwalał 
na całkowite uregulowanie pretensyj 
.wierzycieli, firma wystąpiła do sądu o 
zezwolenie na zawarcie układu z wie
rzycielami. Sąd przychylił się do jej 
prośby, a po wyznaczeniu terminów 
przez nadzorcę sądowego firmy ,.IIja 
Margolin Spadkobiercy" adw. Józefa 
Adamowicza dla wierzycieli celem zgła
szania wierzytelności, na ostateczem 
zebraniu wierzycieli w dniu 23 wrześ
nia ub. r. doszło do zawarcia układu na 
zgłoszonych przez firmę warunkach. 
W myśl warunków układu wierzyciele, 
w liczbie 43, których zgłoszone należno
ści wyniosły ogólną sumę 160-225 zł. 
mieli otrzymać 70 proc. swych należno
ści w 4-ch ratach półrocznych po 15 
proc, 20 proc, 20 proc i 15 proc od 
daty uprawomocnienia się układu-

Na układ zgodziło się 27 wierzycieli 
na sumę 138.553 zł., wobec czego układ 
został prawnie zawarty i sąd okręgowy 
zatwierdził w dniu 7 października 1932 
roku. 1 

Jedna z firm—wierzycielek'—„Bracia 
Szczecińscy" układ ten zaskarżyła do 
sądu apelacyjnego uważając, iż nadzo
rowana firma, przy aktywach wykazu
jących 319.964 zł. i ogólnej sumie bilan
su 508.242 'zł. ma możność zapłacenia 
całej sumy, a rozłożenie zredukowane
go długu na raty w ciągu 2 lat, jest dla 
wierzycieli krzywdzące. 

Opozycja jednak firmy, której należ
ność wynosiła zaledwie 422 zł. trie od
niosła skutku, wobec zgody większości 
wierzycieli, a przeciwnie, spowodowa
ła jedyne odroczenie terminu płatności 
pierswzej raty i układu, gdyż skutkiem 
jej złożenia, termin uprawomocnienia 
się ukiadu przesunięty został do daty 
wyroku Sądu Apelacyjnego, utrzymują
cego układ w mocy, t. j- do d.na 19 mrłla 
r. b. Od tej daty w pół roku przypada 
termin płatności I-ej raty układu w wy
sokości 15 proc, zredukowanej sumy 
długu do 70 proc 

Niedawno donosiiśmy o wniesieniu 
przez firmę ..Alfons Golda", młyn prze-
miałowy w Łodzi, przy ul. Trębackiej 3 
podania, o udzielenie jej odroczenia wy
płat na przeciąg trzech miesięcy. 

Dołączony do podania bilans na dzień 
6 czerwca r- b. zamknięty sumą 214.547 
złotych, wykazywał nadwyżkę akty
wów w sumie 48.689 zł. 

Ponieważ jednak firma nie uiściła żą
danych opłat sądowych, wymaganych 
Przy ubieganiu się o odroczenie wypalt, 
sąd w dniu wcozrajszym podanie to 

zwrócił bez rozpoznania. 

Podobny.los spotkał podanie Chaima 
Dymanta, właścicela cegielni w Slotwi-
nach, który również zabiega? o udziele
nie odroczenia wypłat i nie uiścił wy
znaczonych przez sąd kosztów sądo
wych. 

Giełda pieniężna. 
Warszawa, 3 lipca. 

Na dzlslejszem zebraniu giełdy walutowo -
dewizowej w Warszawie tendencja dla dewiz 
w związku z dalszym spadkiem kursu waluty 
amerykańskie), była staba przy obrotach nor
malnych. Bank Polski płaci! za banknoty dola
rowe 6.92 — 6.65. Notowano kursy dewiz: Ho
landia 357.65 (4- 15), Londyn 30.17 — 30.16 
(—1), Nowy Jork 6.67 (— 33), wyplata telegra
ficzna na Nowy Jork 6.70 (— 33), Paryż 35.09. 
Praga 26.55 — 26.54 (— 1), Zurych 172.19 (-l-'4) 
Włochy 47.10 — 47.05 (— 5). Tranzakcie doko
nane a nienotowane: Belgia 124.85. Kopenhaga 
134.80 (— 55), dolar gotówkowy 6.65, w obro
tach międzybankowych dewizy na Berlin 211.65 
(-H 15). W obrotach prywatnych: marka nie
miecka 210.25 ( + 100). funt angielski w gotów
ce 30.24. korona czeska 25.47. dolar gotówkowy 
6.65, rubel złoty 4.85, dolar zloty 9.18, rubel 
srebrny 1.44, bilon 0.67. 

AKCJE. Na rynku akcyjnym tendencja była 
mocniejsza przy większych obrotach akcjami 
Banku Polskiego i Lilpopami. Notowano: Bank 
Polski 75.50 — 76, Lilpopy 9.60 — 9.75. Stara
chowice 8.85. Tranzakcie nienotowane: Modrze-
Jów 3.50 ( + 20), Ostrowiec 26.50 — 28. 

PAP IERY PROCENTOWE. Dla papierów 
procentowych przeważała tendencja mocniejsza 
za wyjątkiem 7 proc. stabilizacyjnej. 7 proc. 
śląskie) i 8 proc. dillonowskie). Te ostatnie po
życzki obniżyły sie w związku z wyplata ku
ponów nie po kursie dolara złotego, a po kur
sie banknotów dolarowych. Większym popy
tem cieszyła sie 7 proc. stabilizacyjna oraz 
8 proc. listy m. Warszawy. Notowano: 3 proc. 
budowlana 38 ( + 25), 4 proc. dolarowa 47.25 
do 47.15 (— 170). 7 proc. stabilizacyjna odcinki 
po 500 dolarów 49.25. drobne odcinki 49 — 
48.75 — 49, 4 proc. inwestycyjna zwykła 101.75 
( + 25), 5 proc. konwersyjna 43.50, 10 proc. ko
lejowa 101, 4 1 pól proc. ziemskie 39.75 — 39.25 
— 39.50. 7 proc. ziemskie dolarowe 35.50, 4 ipól 
proc. Warszawy 46.75, 5 proc. Warszawy 49.25. 
8 proc. Warszawy 40 — 40.13. Tranzakcje nie
notowane: 4 proc. dolarowa 47, 6 proc. dolaro
wa 45. 7 proc. śląska 3.50 — 3.25 — 33.13. 8 
proc. dlllonowska 50. 7 proc. warszawska 31 — 
30.75. 7 proc. stabilizacyjna odcinki po 100 do
larów 50.50, 4 i pół proc. listy ziemskie wileń
skie 28.25. 5 proc. Warszawy 50,'8 proc. Piotr
kowa 34.25, 10 proc. Radomia 3. 

^m**. mm m w i?1. * 

Warszawa, 3 lipca. 
Na dzisiejszem zebraniu giełdy zbożowo-

towarowej w Warszawie ogólny obrót wyno
sił 1.1083 tony, w tem żyta 645 ton. Notowa
no: żyto standard I-szy 21 I pól—22, pszenica 
jara czerwona szklista 40—41, pszenica jedno
lita 39—40, zbierana 38—39, owies jednolity 
16 i pól—17 i pól, zbierany 15—16, jęczmień 
na kaszę 18—18 I pól, gryka 17—18. • proso 
18—19, groch polny 22—25, groch Victoria z 
workiem 30—36. wyka 13—14. łubin niebieski 

8—8 i pól. łubin żółty 9—10. siemię lniane 37-
39, mąka pszenna luksusowa 60—65, mąka 
pszenna gat. I-szy 65 proc. 55—60, mąka 
pszenna gat Il-gi 50—55. maka pszenna po
ślednia 25—35. mąka żytnia pytlowa 35—36, 
mąka sitkowa i razowa 26—27. otręby pszen
ne szale 13—13 i pól, otreby pszenne średnie 
12 i pól—13. otręby żytnie 11 i pól—12. ku
chy lniane 18—19. kuchy rzepakowe 14—14 
i pól, kuchy słonecznikowe 15 I pół—16. 

Bunty chłopsKie w Ameryce. 

Odczyty r a d i o w e . 
Dnia 4. 7. o godz. 18,15 dr. Jerzy 

Szpakowski wykosi przed mikrofonem 
radjowym prelekcję na temat aktualny i 

„Czy owoce są 

18.15 z cyklu 
fizyczne" odczyt 
może być spor-
J. Włodarkiewicz 

nader pożytyczny 
zdrowe ? 

Dnia 5, 7. o godz. 
„Sport i wychowanie 
p. t. „Czy turystyka 
tem?" — wygłosi p 
podejmując w swym odczycie temat in
teresujący dzisiaj prawie każdego, kogo 
nęcą letnie wywczasy spędzone na wo
dzie, w górach i na wszelkiego rodzaju 
wycieczkach krajoznawczych. 

Dnia 6. 7 o godz. 18. 15 p. .Wiktor 
Ber w odczycie p. t. „Chrońmy zabytki" 
— nawiąże do często spotykanego w spo 
łeczeństwie, braku zrozumienia dla 
przedm' j ł ' .w archeologicznych, bądf to 
znajdowanych* sporadyczni <!, bądf zwie
dzanych w muzeach, do których odnosi
my się z nazbyt małym szacunkiem lub— 
jak to bywa przy znalezieniu — z niefa-
chowem obejściem. 

ŚWIĘTO 31 PUŁKU STRZELCÓW KA
NIOWSKICH. 

Dowiadujemy się, że doroczne świę
to 31 pułku Strzelców Kaniowskich, któ 
ry stacjonuje w naszem mieście, przypa
dające na dzień 14 lipca, w bieżącym ro
ku obchodzone będzie więcej uroczyście 
aniżeli rokrocznie, z uwagi na przypada
jącą 15-stoletnią rocznicę istnienia tego 
pułku. \ 

Ze względu jednak na to, że w dniu 
święta pułkowego, nie cały pułk będzie 
stacjonował w Łodzi, a część pododdzia
łów znajdować się będzie w obozach 
letnich, uroczystości związane z obcho
dem święta, zostały przełożone na dzień 
7 i 8-go października b.r. 

W Stanach Zjednoczonych wybuchała co pewien czas bunty farmerów, prze
ciw którym policja stosuje b. ostre środki, a naiczęściej t. zw. bomby 1 gazy 

łzawiące. 

Uruchomienie Tow. Fabr. Sztuczn. Jedwabiu 
postępuje szybko naprzód 

Tomaszów, 3 lipca. 
Remont urzędów Tomaszowskiej Fa

bryki Sztucznego Jedwabiu dobiega juz 
końca, a produkcja przędzy jedwabnej 
osiągnęła już prawie wysokość z okresu 
przedstrajkowego. 

Dyrekcja codziennie przyjmuje no
we grupy robotników po kilkadziesiąt 
osób, które powracają do swych sta
rych zajęć na warunkach, określonych 

'w umowie, podpisanej w Warszawie. 
Dotychczas pracuje już w tej fabry

ce około 3000 robotników. Pozostaje 
więc do zatrudnienia jeszcze blisko 800 
robotników. 

Spodziewać się należy, że w bieżą
cym miesiącu Tomaszowska Fabryka 
Sztucznego Jedwabiu będzie pracowała 
już zupełnie normalnie. 

Urząd Skarbowy w Tomaszowie 
przejął wymiar podatku od nieruchomości 

Tomaszów. 3 lipca. 
Z dniem 1 bm. Ekspozytura Urzędu 

Skarbowego w Tomaszowie przejęła już 
formalnie od wydziału skarbowego ma
gistratu wymiar podatku od nieruchomo 
śei i lokali. 

Tem samem wydział ten w magistra
ncie został zlikwidowany, a w związku z 

tem zarząd miasta przeprowadzi jesz
cze redukcję personelu. 

Pracę utraci sześciu urzędników. 
Wszelkie sprawy, dotyczące wymienio
nych podatków, załatwiać należy w Eks 
pozyturze Urzędu Sakrbowcgo, któremu 
magistrat przekazał wykazy tych podat 
ków. 

Wieści gospodarcze 
Z W Y Ż K A DYSKONTA W HOLANDJI. 

Donoszą z Amsterdamu, że Bank Holender
ski podwyższył z natychmiastową ważnością sto 
pę dyskontową z 3 i pół na 4 i pół procent, a 
stopę zastawową z 4 na 5 proc. Przyczyną pod
wyżki dyskonta jest poważny odpływ złota z 
Banku Holenderskiego jaki zaznaczy! się w o-
statnich tygodniach. Wykaz tygodniowy Banku 
na dzień 28 czerwca uiawnił zne-wu poważny 
apadek zapasu złota z 834.7 na 791-8 rr.ilj. hfl., 
czyli o ca. 43 milj. hfl. 

NIEZMIENIONA DYWIDENDA BANKU 
FRANCJI. 

Donoszą z Paryża, że Bank Francuski wypła
ca za pierwsze półrocze bieżącego roku dywi
dendę 100 fr. od akcji, czyli w tej samej wyso
kości, co w pierwszem i drugicm półroczu 1932 
roku. 

DUŻY KRERYT N A ZAKUP BAWEŁNY. 
Donoszą z Waszyngtonu, że RcconstructJon 

Finance Corp. udzieli departamentowi rolnictwa 
U. S. A . kredytu w wysokości 70 milj. dolarów. 
Suma ta ma być zużyta na zakup cułei bawełny, 
wyciągniętej pierwotnie z iyaku przez Federai 
Farm Board i instytucje upoważnione do tego 
pnzez rząd. Rozchodzi się tu o jakieś 2 miljony 
bel. 

MORATORJUM BANKOWE NA ŁOTWIE NIE 
BĘDZIE PROLONGOWANE. 

Moratorium bankowe, którcm objętych było 
jeszcze kilkanaście instytucyj aa Łotwie, upły
nęło z dniem 30 czerwca. Łotewskie minister
stwo skarbu terminu moratorium nie sprclongo-
wało. 

INAUGURACJA NAJWIĘKSZEGO W ŚWIE
CIE DOKU SUCHEGO. 

W dniu 25 bm. nastąpi w Southampton uro
czyste otwarcie nowego doku suchego. Dok ten, 
największy w świecie, zbudowano keztom — 
13.000.000 funtów saterlingów. Nowy dok, który 
będzie mógł przyjmować statki o pojemności do 
100.000 tonn, ma zbiorniki na 260.0C0 tonn wo
dy którą można wypompować w przeciągu czte 
rech godzin. Dok waży około 750-000 tonn. 

T G K Z Ć W Mazowiecki 
KU CZCI POLFGŁYCH BOJOWNI

KÓW. 
W niedzielę, dnia 2 bm., jako w 30-ą 

rocznicę walk o Niepodległość Polski 
grupa byłych działaczy i bojowników o 
Niepodległość Polski z pod znaku N. Z. 
K. zorganizowała wielka uroczystość. 

O godz. 9-ej rano zebrały się na dzie 
dzińcu Zw. Zaw. „Praca" zbiórka człon
ków organizacji, 'b godz. 10-ej odbyło 
cię nabożeństwo w kościele parafialnym, 
o godz. 11-ej pochód na czele z orkiestrą 
ruszył pod pomnik Kościuszki, gdzie 
złożono wieniec ku czci Poległych Bo
jowników za Wolność. 

Następnie p. Aleksander Rychter wy 
głosił dłuższe przemówienie okoliczno
ściowe, poczem uczestnicy pochodu uda
li się przed gmach Gimnazjum Stowarzy 
szenia Kupców, gdzie przemawiał p. Ign. 
Widerowski. 

WALKA O MIEDZE GRANICZNĄ. 
Od dłuższego już czasu Władysła

wa Oanzke. właścicielka niewielkiej nie
ruchomości przy ul. Szerokiej 45, — wio 
dla spór z Benschem posiadającym plac 
przy tejże ulicy pod Nr. 43 o granicę, 
rozdzielającą te dwie sąsiadujące pose
sje. 

0 polubownem załatwieniu sporu z 
powodu uporu stron mowy wogóle nie 
było, i dlatego sprawa ta. dotycząca 
spornego skrawka ziemi, wielkości kil
kunastu metrów, oparła się o sąd. 

Sąd okręgowy przyznał prawo włas
ności tego spornego odcinka Benschowl, 
sąd apelacyjny wyrok ten zatwierdził. 

1 właśnie na mocy tej decyzji władz 
sądowych Bensch odgrodził swoją pose
sje od posesji Władysławy Oanzke pło
tem drewnianym, włączając do swej po
siadłości owe kilkanaście metrów ziemi. 

Ganzkowa, uważając, że wyrok sądu 
był niesłuszny, postanowiła przywrócić 
poprzedni stan rzeczy 1 usunąć ten plot. 

I tak onegdaj o godz. 14-ej wezwała 
swych trzech braci Jana, Stefana i Bo
lesława Tomczyków oraz Jana Białkow 
skiego, którzy, korzystając z chwilowej 
nieobecności Benscha. dokonali • formal
nego szturmu na ten płot, rozbijając go 
w drzazgi. 

Powiadomiona o tym wypadku poli
cja, pociągnęła wymienionych spraw
ców do odpowiedzialności karnej za sa
mowolę. 

MATURZYŚCI. 
W Żyd. Gimnazjum Koedukacyjnem 

zakończone zostały egzaminy matural
ne., Świadectwa dojrzałości otrzymali: 
Aron Kirszcuhaum. Perle Lipszyc, Izak 
Morgenstern, Stefanja Wajnrot. 
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Wilno, 3 lipca. 
Przed niedawnym czasem zbiegło z 

zakładu wychowawczego w Wiclucia-
nach dwuch młodych, bo zaledwie osiem 
naście lat Uczących, przestępców Adam 
Ciesiun i W. Witowski. 

Po ucieczce młodociani przestępcy 
przybyli do Wilna, gdzie dopuścili się 
w ciągu krótkiego okresu czasu sezregu 
kradzieży mieszkaniowych. Szczególnie 
„wyspecjalizowali" się oni w wyrwaniu 
torebek z rąk przechodzących kobiet. 
Młodociani złoczyńcy czatowali na sa
motne kobiety, poczem wyzyskawszy od 
powiedni moment wyrywali swej ofierze 
torebkę, w jak najzuchwalszy sposób i 
zmykali. 

„Koronnem dziełem" ich działalności 
złodziejskiej był napad rabunkowy. Pew 
nego dnia napadli na przejeżdżającego w 

pobliżu Wilczej Łapy włościanina i zra
bowali mu kożuch i drobiazgi ogólnej 
wartości kilkudziesięciu zł. 

Policja, aczkolwiek ustaliła kim są 
napastnicy i sprawcy kradzieży torebek 
damskich, przez dłuższy czas nie mogła 
wpaść na trop młodocianych przestęp
ców, którzy w sprytny sposób ukrywali 
się. Wszelkie obławy i rewizje w meli
nach złodziejskich nie doprowadziły do 
ich zatrzymania. 

Dopiero ostatnio policji śledczej dro
gą wywiadów udało się ustalić, iż Cie
siun i Witowski ukrywają się w Zakrę
cie. W odludnem miejscu zbudowali ani 
sobie szałas i w nim mieszkają. 

W związku z tem onegdaj do Zakrę
tu udało się kilku wywiadowców policji 
celem zatrzymania nieuchwytnych opry-
szków. Po odszukaniu szałasu bandyc

kiego okazało się, iż Ciesiuna i Witkow
skiego niema. Obaj, korzystając ze sło
necznej pogody udali się nad Wilję i 
zażywali orzeźwiającej kąpieli. 

Wywiadowcy, poznawszy młodocia
nych rabusiów, ukryli się w krzakach 
czekając jak ci wyjdą z wody. W chwili 
kiedy Ciesiun i Witowski wydostali się 
na brzeg wywiadowcy wyszli ze swego 
ukrycia usiłując zatrzymać ich. Nadzy, 
ociekający z wody przestępcy wym
knęli się z rąk wywiadowców i wskoczy 
li do wody. Rozpoczął się pościg na rze 
ce, w wyniku którego zdołano zatrzy
mać zbiegów. 

Po doprowadzeniu ich zewnętrznego 
wyglądu do stanu nie obrażającego mo
ralności publicznej przewieziono ich do 
aresztu centralnego do dyspozycji miej 
scowych władz śledczych. 

Nowiny sportowe. 
W zawodach motocyklowych o zło

ty kask, które zorganizowała Unja w 
Poznaniu w kategorji maszyn do 350 
cm dla juniorów (31 kim.) wygrał Au-
stung (na Arielu) 18.26,8 przed Kiełpiń-
skim (Unja), w biegu maszyn do cem. 
dla seniorów zwyciężył Vogl (Unja) na 
Budge 17.48.7 przed Zimmerem, w ka
tegorii do 350 ccm. zwyciężył Langer 
(Legja, Warszawa) na Vclocette — 
16.58,8 przed Krystą (Bielsko) w kate
gorji powyżej 350 ccm. wygrał — Zim 
mer na Arielu 16.55.8 przed Oembalą z 
Krakowa. 

Paolino pobił na punkty w 10 run
dowej walce w dniu onegdajszym w 
Barcelonie anglika Mc. Corkindola i wy 
zwał na mecz Carnarę. 

Na mistrzostwach lekkoatletycz
nych Ameryki, rozegranych w Chicago 
padł nowy rekord światowy w sztafe
cie kobiecej 4x100 m. Ustanowił go 
klub Illimois AC. osiągając czas 48 sek. 

D ź w i ę k o w y K i n o - T e a t r 

Przedwiośnie I 
W meczu lekkoatletycznym Finían 

dja pokonała Norwegjc 106:64 p 

Beztroski humor MAURICE CHEVALIER wfilmie 

Z A O C E A N E M 
W rolach głównych: MAURICE CHEVALIER znany z „Parady Miłości" i CLAUDETTE COLBERT znana 

mu „ W cieniu Krzyża". 
Początek seansów w dni powszednie o godz. 4 pp. w niedz. i święta o godz.2-ej. Ceny miejsc I m. 1.09, II m. 90 gr. 

III m. 50 gr. Kupony ulgowe po 70 gr. 
Następny program: „KAPITAN W H A L L A N " w roi. głównych: Gary Cooper i Claudette Colbert. -

Najświetniejsza komedja muzyczna w wersji francuskiej 

fil-

Diiś premiera! 

Dr! C o l d r y n g 
R o ę n t g e n o f l o g 

P o ł u d n i o w a 9 
. _ P o w r ó c S ł . 

ul. Stenki®wicia 40 
T e l . 1 4 1 - 2 2 . 1 i i i m r -

,et:;n u':,0 ^Następny program „NIEPOTRZEBNA" 

Dr. MED 

CHOROBY USZU, NOSA, GARDŁA 
1 KRTANI przyjmuje obecnie 

P i o t r k o w s k a 6 4 t 1 . 1 0 2 - 6 2 

Godziny przyjęć od 5 do 7 po pol. 
; J30-2 

K a s a i 

Indywidualna pielęgnacja 

CERY i URODY svsl. „ 
Nie przypadek winien decydować o 
wyborze kosmetyków. Cerę należy ple 
lęgnować rozważnie, systematycznie. 
Zespól środków „ IBAR" kremy, lotio-
r,y, pudry e. t. c. stosowane przez 
ANNE RYDEL indywidualnie do ro 
dzaju cery utrzymują skórę w czy 
stoścl, nadaje prężność, miękkość, 
zdrowa świeżość, usuwając zmarszczki 

ijotok, węgry. piegi e. t c. 
Instytut do Beaute. Racjonalna kostne 

tyka. 
Szkoła Kosmetyczna, zal. 1924 roku. 
, ŚRÓDMIEJSKA 16. Telefon 169-92. 
|Ządajcle informacji. Porady bezpłatne. 

Ceny kryzysowe. 

Adres: Śródmiejska c, m. 6 

LEKARZ • DENTYSTA 

Dr. Jan Polak 
u l . N A W R O T l i r . 7 

Tel. 164-21. 

[choroby wewnętrzne l allerglczne 
'(astma. pokrzywka, migrena, 

matyzm) 
Godziny przyjęć 6 

reu 

gogp<xxxxxxxxx3Ôocooo^^ô 

D O K T Ó R 

C H O R O B Y DZIECI. 
PRZEPROWADŹ:! SIĘ NA 

U L P IOTRKOWSKA Nr. 27S. 
PRZYJMUJE OD 5 i PÓŁ DO 6 i pól WLECZ 

Nr. LELEF. 220-03. 
30-2 

Dr. MED. 

A!. Kopolowski 
CHOROBY WEWNĘTRZNE 

mieszka obecnie 

37 
'ei. 232-55. przyjmuje 7--S wieczór. 

ti. Ulołkówyski 
C e g i e ł n i a n a N° 4 

telefon 216-90. 
Spec j a l i s t a chorób w e n e r y c z n y c h 

m o c z o p ł c l o w y c h I s kó rnych 
PRZYJMUJE OD GODZ. 8 - 2 . 5 -9 
W NIEDZIELE I SW1ETA OD GO

DZINY 0—1. 

Do akt Nr. 1876/1933 r 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło
dzi, rewiru 12. zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. Piramowicza 7 na zasadzie 
art. 1030 U.P.C. ogłasza, że w dniu 11 
lipca 1933 r. od godz. 10 rano w Ło
dzi przy ul. Mielczarskiego 35 odbę
dzie się sprzedaż z przetargu publicz
nego ruchomości i składających się z 
mebli oszacowanych na sumę zl. 4195 

Łódź, dn. 16 czerwca 1933 r. 
Komornik: 

(—) ADAM JAROSZYŃSKI. 

t e l é f . 1 2 1 - 2 3 

NAJMODNIEJSZE 
I NAJTAŃSZE 

k w i a t y 
EGZOTYCZNE 

do nabycia tylko w pracowni 
artystycznej 

ŻEROMSKIEGO 17. m. 15 
parter, tel. 181-47. 

Obejrzenie nie obowiązuje do 
kupna. 

SÏ-Ï 

Do akt Nr. Km. 900/1933 r. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło
dzi, rew. 13-go zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. Gdańskiej 31, na zasadzie art. 
602 K.P.C. ogłasza, że w dniu 7 lip^a 
1933 r. o godz. 11 w Łodzi, przy ul. 
U-go Listopada 12 odbędzie się pub
liczna licytacja 'ruchomości, a miano
wicie: stołu, dwu szaf do garderoby, 
kredensu, dwu szafek nocnych, ampli, 
biurka, lustra i zegara, oszacowanych 
na łączną sumę zł. 760, które można 
oglądać w dniu licytacji w miejscu 
sprzedaży, w czasie wyżej oznaczo
nym. 

Łódź. dn. 10 czerwca 1933 r. 
Komornik: 

(—) L. NABOROWSKI . 

APPRETERMEISTER 
na damskie towary kamgarnowc i fan
tazyjne na wyjazd do Rumunjl 

POSZUKIWANY. 
Tylko pierwszorzędni z dlugolet-

niem doświadczeniem fachowcy zech
cą złożyć oferty z podaniem dotych
czasowej działalności do „Republiki" 
pod „Pierwszorzędny' . 

Do akt Nr. Km 1413/1933 r 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło
dzi, rew. 13-go zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. Gdańskiej 31. na zasadzie art. 
602 K.P.C. ogłasza, że w dniu 7 lipca 
1933 r. o godz. 11 w Łodzi, przy u! 
11-go Listopada 32, odbędzie się pub 
liczna licytacja ruchomości, a miano 
wicie: kredensu, serwantki i stołu 
owalnego, dwu foteli i sześciu krzeseł 
oszacowanych na łączną sumę zl. 531 
które można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyże j 
oznaczonym. 

Łódź. dnia 19 czerwca 1933 r. 
Komornik: 

( - r - ) L. N A B O R O W S K I 

„ C z y s t o ś ć " 
Piotrkowska 44. telefon 167-45 

przyjmuje cyklinowanie. drutowanie 
froterowanie oraz sprzątarie biur. po-
inl. Czyszczenie s-/.vb. 

4- pokojowe 
mieszkanie 
przyzwoicie umeblowane z wszelkie-
mi wygodami w czystym domu na 
jczas dłuższy 

poszukiwane. 
Oferty z podaniem warunków pod: 
„UmeblowaneABC'' do Adm. „Rcpu-
jbliki';. a 

Do wynajęcia 

5 pokoi 
Iz kuchnią front II piętro oraz lokal 
landlowy duży, S okien. Wiadomość 

Piotrkowska Nr. 81, Administracja. 
30-2 

Pielęgniarka 
(rutynowana przyjmuje dyżury 1 robi 
zastrzyki umiejętnie. Ceny przystępne 

Telefon 230-79 20-2 

eiar Kryzysu 
odczuwają tylko firmy 
nie rozumiejące potrzeby 

ogłaszania sie, :-: 

C e l o w ą r e k l a m o , 
przeprowadza j e d y n i e 

A K W I Z Y C J A O G Ł O S 7 E N 

FUCHSa 
Piotrkowska 50 

TEL. 1 2 1 3 6 
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Spróbuj dziś wie
czór tego Pudru, a 
zauważysz jego za
dziwiającą przewa
gę nad z.wgEłym 
pudrem do twarzy. 

lemuica przyczy.1 
aia s>e do tcgci 
it „Puder Mito-
sol" nafckfe s k ó -
d m ii'ngwrti'|i«ny, 
pwswib — takńft-
teza^. zawało*-?; Od-chwili, sdy. 
3aai stosuie ^Pudor Miłości", c e r a 
fititti^stefe- sje ^świeża, m ^ ^ e ń c z a 

LjW"M*l'ftr- p a r y s k i pudjBr .1}e-
jtolon p n z s f e p a do t ł u s t e j nawet 
.cer_y er tot i * r o t a i e raopniej, n i ż ' 
awjdd-y p iudèr do t w a r z y . Nie 
• a a i k a . n a w e t p r z y p o c e n i u się. a n i 

działaniem w i a t r u hib de-
Zvaiteza on r o Ł s a e r z o a e 

NiezafcJbie od zajęta Pa

ni, nwidia by£-.peona. ze puder. 
Tokatou jtsl j e d n y m pudrom, 
kjjolry^aada cudo walc pięk
na, oa-tnfhłuą cepę zarówno w 

dzicc Jak ł przy sztucznćm świe
c e oraz te delikatna nialowośe, 
której nie można osiągnąć żad
nym innym pudrem. Jedna próba 
teeo osobliwego „Pudru Miłości" 
może zjednać miłość upragaione-
£«o mężczyzmy. 

M A J S T E R w y k o ń c z a I ni ( A p r e t u r m e i s t e r ) 
specjalista dla towarów damskich, męskich oraz towa
rów sztrajchgarnowych POSZUKIWANY na wyjazd 
zagranicę. 

Tylko poważne siły, które mogą sie wykazać długo
letnia praktyka\ i zdolnością w tej dziedzinie, zechcą 
złożyć wyczerpujące oferty wraz z podaniem dotych
czasowej działalności do administracji niniejszego pisma 
sub. „ R . K. R . " 

OGŁOSZENIE. = 
S a d Okręgowy fcy Łodsi. Wydział Handn- = 

wy wyrokiem z dnia'27 czerwca 1933 postano- S j 
wił: 1) ogłosić upadłość Cegielni Mechanicznej ^ 
Gospodarz oraz jej właścicielowi Leonowi-E<l- = 
mundowl Grohmanowi, 2) chwilę otwarcia S 
upadłości oznaczyć na- dzień 16 kwietnia 1933 = 
r. tymczasowo, 3) zamianować Sędzią Komisa- = 
rzem Sędziego Handlowego Roberta Schnee'a, ^ 
4) zamianować kuratorem upadłości Emila • = 
Hadriana, 5) opieczętować, kantor, składy i rze- ^ 
czy upadłego gdziekolwiek one się znajdują. = 

Za zgodność: Kurator Emil Hadrlan. 
Na mocy art.476 i 478 K.H. wzywam wierzycieli i p 
wyż. wym. upadłości, aby w dniu 14 lipca 1933 =e 
r. o godz. 12-ej stawili się, w Sadzie Okrego- = 
wym w Lodzi w Wydzialć Handlowym Plac = 
Dąbrowskiego Nr 5, pokój Nr. 15 osobiście lub ^ 
przez pełnomocnika z dowodami usprawledli- = 
wiającemi Ich wierzytelność, celem wysłucha- = 
nla sprawozdania kuratora i wyboru kandyda- = 
tów na syndyika tymczasowego. 

Sędzia Komisarz; Robert Schnee, S. H. = » 

W lielenowie 

Z G U B I O N O 
BROSZKĘ z PERŁA 

(klejnot rodzinny) w niedzielę dnia 2 bm. Rzetelnego 
znalazcę uprasza się o zwrot za wynagrodzeniem. Sp. 

Akc. Józef Richter ul. ks. Skorupki 19. 

K T O 
szanuje 

zdrowie 

Ten , 0 1 1 A 
kupuj el 

Przyjmować tylko w oryginalnem 
opakowaniu z banderolą ! 

Dr. Med. 

Feliks SKUSIEWICZ 
ANDRZEJA 11. 

Telelou 137-43. 
Choroby skórne, 

weneryezne, 
moczopłclowe 

w godz. przyjęć: 
9 1 pół—11 rano 

5—7 1 pół po poi, 
• • • • • • • • 

POTRZEBNY pracownik damsko-męs-
' i do zakładu fryzjerskiego Lutomièr-
ska 10 od zaraz. 
SAMODZIELNA do.sklepu kolonjalnt-

o, wkład tysiąc złotych. Pensia, 
utrzymanie i mieszkanie na miejscu. 
Zgloczenia do Administracji pod „Po
życzka^. 
DOZORCA fabryczny z kaucją po
szukiwany. Zgłosić się Urzędnicza 3, 
(Rajtcra). 

Ù R 0 D 0 N A L 

OCZYSZCZA NERKI 
Należy codziennie płukać nerki, jaik 
się płucze usta, by uprzedzić próchnicę 

Zażywajcie Urodonal, by zapobiec 
tworzeniu się kamicy, podagry, plasku 

moczowego i reumatyzmu. 

Żądać we wszystkich aptekach i skła
dach aptecznych. 

DOKTÓR 

K L I N G E R M g u n o w s k i 
spec chor. wenerycznych, skórnych 

I włosów (porady seksualne) 

Andrzeja 2, tel. 132-28 
Przyjmuje od 9—11 rano 1 od 6—S w 

W niedziele i święta od 10—12. 

D o k t ó r 

H. SZUMACHER 
C h o r o b y s k ó r n e 

i w e n e r y c z n e 

PIOTRKOWSKA 56 
tel . 1 4 8 - 6 2 

od I I pół — 4, 6—9 wlecz, w nie
dziele i święta od 10—l 

Ceny lecznicowe. 

LEKARZ - DENTYSTA 

F. Kopciowska 
przymiuie codziennie od 9 do 3 m. 30j 

Gdańska 37 
tel. 232-55 

od 4-e| do 7-ej w lecznicy. Piotrkow
ska 294. tel. 122-89. 

DOKTÓR 

P i o t r k o w s k a 7 0 , tel. 181-83. 
POWRÓCIŁ 

CHOROBY SKÓRNE. WENERYCZNE 
I MOCZOPLCIOWE. 

Gabinet Roentgeno • leczniczy. 
Przyjmuje od 8.30—10 r.. I do 2 i pól 
i od 6 do 8 i pół wiecz. W niedziele 

i święta od 10—1. 

( i § Kupno I sprzedaż 

7łflfn B1ŻUTER.IE. SREBRO 
l i f U l U kwity lombardowe ku
puje i płaci najwyższe ceny Za
kład Jubilerski 1. FIJAŁKO. 
P IOTRKOWSKA 7. 

PIANINO, kasę, kredens, stół, krzesła, 
oraz urządzenie kuchenne, tanio sprze 
dam. Nowomiejska 4. m. 58. 
ZE WZGLĘDU na stały wyjazd z Ło
dzi, sprzedam nowootworzony sklep 
galanteryjny za zł. 8000. Adres wska-| 
że redakcja. 

M B R Y L A N T Y ! ! 
ZŁOTO, SREBRO. BIŻUTER.IF,, 
kwity lombardowe kupuję i płacę naj
wyższe ceny. Magazyn jubilerski 
M. Mizes, Piotrkowska 30 
KUFER podróżny, prawie nowy. sprzê" 
dam...tauJQ Przejazd 19, m. 18 
OKAZYJNIE do sprzedania" "naTyćh-
miast; kanapa, szafa, kuchenka szamo
towa, słupki do kwiatów, szafka do 
radia, sprzęt radjowy. Wiadomość: ul 
6-go Sierpnia nr. 1, front I p. m. 17 
god?., 10—12 przedpol. 3 — 5-a popol. 
POSZUKUJE piwiarnię lub budkę z 
węglem z podaniem ceny. Oferty ,.A 

Lokale 

POTRZEBNA panna do laboratorium 
fotograficznego „Miraż", ul. Główna 
nr. 55. 

DO WYNAJĘCIA 2 pokoje z kuchnią 
z wygodami parter, wprost od gospo 
darzą, między 2—4 popoł. ul. Kilins-
kiego 89. 

KIEROWNIK tkalni (izr.) obeznany z 
praca zarobkową i księgowością po-
sukuje odpowiedniej posady, ewen

tualnie przyjmie każdą zaofiarowana. 
pracę Oferty sub. „Przedsiębiorczy''. 

POSZUKIWANY lokal fabryczny 120 
mtr. kwadr. Oferty sub. „Trykoty" do 
admiii „Republiki". 5 
DO WYNAJĘCIA ładny pokój fronto
wy z oddzielnem wejściem. Cena przy 
stępna. I piętro Zawadzka 49, m. 20. 
CENTRUM, dwuokienny słoneczny 
umeblowany pokój do wynajęcia. -
Piotrkowska 56. m. '47. 
POSZUKUJE słoneczne duże 2 pok. 
mieszkanie z kuchnią, wygodami w 
śródmieściu nie wyżej II piętro, parter 
wykluczony. Oferty sub. „Pewne ko 
inorne 
POKÓJ frontowy dwuokienny z wsze 
kiemi wygodami od .zaraz do wynajç 
eia. Lipowa - 20. tn, 5. 

ŁADNY pokój umeblowany ze wsze!-
kiemi wygodami i telefonem do wy
najęcia. Wiadomość: Wólczańska 62 
m. 5 (róg Andrzeja) w godz. 3—5 pop. 
i 8—9 wiecz. 
DO ODSTĄPIENIA mieszkanie 4-ro 
pokojowe, fachy z dużym stołem 
urządzenie kuchenne, gabinetowe, "lo
dówka i t. d. Kilińskiego 214. 

WÓZECZKI dziecięce Kon Kon po ce 
tisch fabrycznych, wyżymaczki, polo
we łóżka poleca Marja .lakobi, Piotr-j 
kowska 107, sklep w podwórzu. 

DOKTÓR 

H. Różaner 
Narutowicza 9,Tei. 128-08 
Choroby: weneryczne, moczopłclowe 

I skórne. 
Przyjmuje od 8—10 rano I 5—8 po poł. 

DR. MED. 

CHOROBY WEWNETRZNF 
mieszka obecnie 

CEUIELITIAITA 50 
(vis a vis Teatru Miejskiego) 

Telefon 102-02. 

D R . 

Sf. PR APORT 
GINEKOLOG-UROLOG 

Choroby kobiece I dróg moczowych 
P O W R Ó C I Ł 

1 przyjmuje od 2—5 i od 7—8 

Gdańska 93, tel. 208-95 

DOBRZE prosperujący 
jerski do sprzedania. 
Drewnowska 36. tanio. 

zakład fryz 
— Wiadomość 

OKAZYJNIE do sprzedania: winda, 
schody'żelazne kręcone, maszyna do 
krojenia kolekcyi, maszyna do mie
rzenia przędzy I maszyna do kopio
wania. Adres wskaże dozorca domu 
Piotrkowska 46. 

4 POKOJE z wygodami, nowoczesne, 
słoneczne do wynajęcia od zaraz. — 
Wólczańska 23. 

ODKURZACZ (Elektrolux) prawie no 
wy, bardzo tanio do sprzedania w 
Pralni Chemicznej, ul. Zamenhofa 15. 

MASZYNA ażurkowa (mereżka) flr 
my Gutman w dobrym stanie do 
sprzedania. Ul. Piaseczna 20, m 14. 

DR. MED. 

L NITECKI 
SPEC. CHORÓB SKÓRNYCH WENE
RYCZNYCH I MOCZOPŁCIOWYCH 

NAWROT 32. Tei 213-18 
przyjmuje do 9 rano I od 4 — I 
wieczór, w nledz. I święta od 9—13 

PIENIĄDZE z rzeczv niepotrzebnych 
— Przejrzyjcie wasze rzeczy i meble 
w domu. a z pewnością znajdziecie 
wiele niepotrzebnych I nawet prze
szkadzających. — Ogłoście o tem w 
„Republice" w drobnych ogłoszeniach 
a z pewnością dobrze je sprzedacie.— 
Ogłoszenia w .Republice" dają zawsze 
dobre rezultaty. 

0 0 WYNAJĘCIA pokój umeblowany 
(Przejazd — Sienkiewicza), front, wy 
lody, telefon, ewent. z poczekalnią 
dla adwokata lub lekarza. Zgłoszenia 
telef. 224-75. 4.7. 

POSZUKUJE agentów do sprzedaży 
towarów kolonialnych. Zgłaszać się 
można codzienie w godz 5—7. Lajze-
rowicz, Kilińskiego 43. 
POSZUKUJE pomocnicę do maszyn 
trykoteżowych (gładkich) lub rękawi-
.-zarke. Zakątna 41. m. 7. 
ZDOLNA stenotypistka polsko-nitmie-
cka ze znajomością języka anjjielskie-
g-> i francuskiego zostanie przyjęta od 
za'az lylko kwalifikowane siły ze-
cluą złożyć ofertę pod „A" ; ¡8" do 
administracji. 

MANIKURZYSTKA potrzebna do za-
ki.ldti i'm-jcrskiego Andrzeja nr. 27 - -
1, Rotman. Gaża gwarantowana. 

R o z m a i t e 1 
L'URBAINE. Stowarzyszenie posiada
czy polis Towarzystwa Ubezpieczeń 
„L'Urbaine" w Paryżu, zarejestrowa
ne dn. 23 bm., udziela ubezpieczonym 
wszelkich informacyi. tyczących się 
realizacji powyższych polis. Adres: 
Warszawa, Królewska 16. w lokalu 
Powszechnego Towarzystwa Powler-
niczego, S. A. 

AKADEMICKIE Biuro Informacyjne, 
Pomorska 40. udziela bezpłatnych in-
formacyj oraz załatwia wszelkie for
malności przyjęcia na wszystkie uczel 
nie zagraniczne, wizy ulgowe, Icgity-
macje CLE, ulgowe przejazdy 3-9 w. 

ŁADNY pokój, frontowy, słoneczny, 
umeblowany, wszelkie wygody nie 
krepujący wynajmę 6-go Sierpnia 29, 
m. 14. 

DNIA 3/7 o 10 i p ó l - l l rano na ulicy 
Sienkiewicza między Moniuszki, a 
Ewangiclicką zaginął kluczyk z nr. 
840. Łaskawy znalazca zechce oddać 
do redakcji za wynagrodzeń lem. 

POKÓJ panieński umeblowany z wy 
godami, pościelą oddam tanio Krtińs 
kiego 46, I p. fr. m. 3. 

CENTRUM. Pokój umeblowany z od-
dzielnem niekrępującem wejściem, do, 
oddania. Piotrkowska 62. front II p 
m. 8. 

UMEBLOWANY, ładny pokój dwu-| 
okienny z używalnością łazienki i te
lefonu, odnajmę. Andrzeja 7, m. 8,1 
front. 

POZNAM inteligentną kobietę o współ 
czesnych poglądach, — Oferty sub 
•Omega". 
ZOSTAŁ zgubiony kwit kaucyjny 
Elekt. Łódzkiej Nr. 70261 z dnia 25.IV 
31 r. na sumę zł. 50. Henoch Fralman. 
MARGITA KA1SER. Trębacka 15 za
gubiła dowód osobłsty wydany przez 
Starostwo Łódzkie 

DWUOKIENNY, duży, umeblowany 
pokój do wynajęcia 1—2 panom. Wól
czańska 10, front, II p. m. 15. 

WĘŻE GUMOWE do polewania ulic, 
ceny fabryczne. Czechowski I Kenigs-
berg. Inżynierowie. Zielona 5 (w pod
wórzu), tel. 139-80. 

BRYLANTY , złoto, srebro, różną bi
żuterię, kwity lombardowe kupuje 1 
płaci najwyższe ceny. Magazyn jubl-1 

lerski M. H. Llssak. Piotrkowska 5. 

Posady 

POSZUKUJE SIE. starszą pannę jako1 

kierowniczkę do urządzenia sklepu 
ręcznych robót wełny i włóczki. Of. 
do administracji pod „M. H. E." 

W Y K W A L I F I K O W A N A freblanka-wy 
chowawczyni poszukuje posady na 
wyjazd. Zgłoszenia sub. „Wychowaw 
czyni". 

DROBNE ogłoszenia w „Republice" 
są najlepszym l najtańszym środkiem 
zetknięcia zainteresowanych stron. 
Kto chce: 1) znaleźć lokatora lub sub 
lokatora, 2) znaleźć mieszkanie lub 
pojedynczy pokój, 3) sprzedać nieru
chomość lub rzecz. 4) kupić cośkol
wiek okazyjnie. 5) dostać posadę. 6) 
wyszhkać pracownika — niechaj po
da drobne ogłoszenia do -Republiki'1 

OOOOOOCXXX)OOOOOOCXX»00000 

LAKIERMIK - I IALARZ 
przyjmuje wszelkie roboty w zakres 
wchodzące, lak: samochody, powozy, 

meble 1 

P I S A N I E S Z Y L D Ó W 
Ceny konkurencyjne. 

Gazowa 7. m . 2. parter (Koziny), 

Redakcja l Administracja. Piotrkowska 49. — Godziny przyjęć Redakcji od godz. 17 do 19. — T e l e f o n y : A d m i n i s t r a c j a : 122-14. R e d a k c j a : Sekretariat redakcji 127-24. 
1 sportowy 136-44; referat gospodarczy i sekretariat nocny: 136-43. T ł o c z n i a — 180-80. Konto P. K. O. Wydawnictwo ..Republika'' 68-148. 

referaty: miejski 

Prenumerat, Rspbliki" 
w Łodzi zł. 4. - id o d m i e n i ę d o domu 4Ü gr. 
miesięcznic, z nrzesvlka pocztowa w Polsce 
zl 5.511 /agronica zł I " . - „Repuolika ' 1 
„ExDrcss' w Łodzi z odnoszeniem d o d r m i u 

zl 7 miesięcznie 

OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 mmX280 mm. Stronica tekstowa dzieli sle na 
4 szpalty po 70 mm. Strona ogłoszeń zwykłych dzieli sie na 10 szpalt po 28 mm. 

CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczajne 12 gr. za wiersz mm. W tekście — 50 gr. za wiersz mm. Na 
stronie I — zl. 2 za wiersz mm. Nekrologi — 40 gr, za wiersz mm. Zaręczynowe ! zaślubi-
nowe w tekście zł. 10. • Adwokackie ryczałtem zł. 25.— Drobne za słowo 15 gr. najmnlei 
zl. 1.50; poszukiwanie pracy za słowo 10 sr. najmniej zł. 1.20. Opisowe w tekście redakcyi-
nym zl. 2 za milimetr. Za zastrzeżenie mieisca dopłata 20 proc. Ogłoszenia zagrantene 
tnn dtoc drożei Ogłoszenia fantazyjne I tabelaryczne 25 proc. drożej. Za terminowy druk 

kłoszeń Administracja nie odpowiada. 

Słuszne reklamacle będą uwzględniane, o Ile 
wniesione heda najpóźniej w ciągu tygodnia 
od ukazania sle pierwszego ogłoszenia, lub 
niezwłocznie po ukazaniu sie drugiego z rzędu 
ogłoszenia tej samej treść/ co pierwsze. — 
Omyłki, które zasadniczo nie zmieniają treści 
ogłoszenia nie upoważniają do żądania zwrotu 

zapłaty lub powtórzenia ogłoszenia. 
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